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KURJE E1NISKI
Pokój olimpijski

W spółczesny rozw ó j sportu zw ykliś­
my oceniać poa  kątem widzenia jego  

w a lo ró w  m ilitarnych, jdko w p ływ u  na 

tęzyznę fizyczną m łodego pokolenia, 

rzadzie j znacznie na tężyznę m oralną. 
T o  są główne argum enty jego zw olen ­
n ików

Przeciw ko w spółzaw odnictw u, prze­
c iw k o  rekordom  i rekordom an j’ zwlasz  

cza gdy pociąga ją  one za sobą od czasu  

do  czasu jakąś ofiarę z życia lub zdro­
wia słyszymy jednak w iele g łosów  sprze 

ciw u, są podnoszone srogie zarzuty. 
Przew-ażnie są to głosy o jc ó w 'i  m ałok, 

głosy  starszego pokolenia.
Nie zam ierzam y z terni głosam i pole 

nuzować. Ba, nawet skłonni jesteśmy 

pozostaw ić dziś na uooczu spraw ę tę 

żyzny fizycznej i m oralnej i je j rozw oju  

p od  w p ływ em  sportu.
Dziś w  obliczu najw span ia lszej w  

dziejach  świata 01impjad\ rzeczy le 

bdedną.
Bledną dlatego, że tam gdzie się ze­

b ra ły  zgodnie obok siebie wszystkie nie 

m ai narody świata, gilzie um ilkły i zn i­
k ły  najbardzie j jask raw e antagonizm y  

m usiało zblednąć i w iele innych rzeczy, 

bardzo  w ażnych w życiu codziennem.
Nie m am y jeszcze potw ierdzenia te­

go  z nastrojów- Olimipjady 193(> r., ale 

wiem y to z igrzysk poprzednich, w iem y  

i  ołxstxwac\j mn. udanych zaw odów  
m iędzynarodowych, żt sport jest typem  

wsp i/łza w  odm cl w-a, który brata, nie 

azieli.

N a  boisku brata ją  się ze sobą zw y ­
cięzcy i zwyciężeni, m etrze  i ,.patała­

chy".
Jest t0 zbratanie najtęższych, na j­

zdrowszych przedstawicieli narodów , 
zbratanie nie przy  kieliszku na bankie­

cie dyplom atycznym , ale w  znoju i tru­
dzie, w najw iększym  wysiłku jak i dać 

m oże jednostka i zespól.

I udzie potrzebu ją w alki, potrzebu ją  

przeszkód do  przezwyciężania i bardzo  

oobrze jest, gdy ta w alka, te przeszko­
d y  i sposób ich pokonyw an ia  norm uje  

jak iś kodeks ogólnie obow iązujący. 
Spurt jest typow ą w alką, typowem  po ­
konyw an iem  przeszkód, ujęteim w  k ar­

b y  nienaruszalnych przepisów

Pow iem y więcej. G łęboka pedagogt 

k r  sportu idzie tak daleko, że z przepi­
sów  które w  mn. dziedzinach naszego  

życia są ty lko czczą form ą, czym coś 

niezmiernie istotnego, coś, Co pos*ada  

najw iększe, na jbardzie j decydujące zna 

tren ie  Nie m ożem y przecież w yobraz i*  

sobie zaw odów  piłki nożnej, w których- 

b y  w ygra ła  drużyna używ ająca do po- 
daw unia piłki rąk narów ni z nogam i 
nie m ożem y sobie w yobrazić  boksera, 
któryby  w y g ra ł spotkanie, zadając pize  

cm nikowri ciosy ponize. pasa itd. itd.

P izep is y  o n iedotykaniu piłk i nożnej 

ręką lub o lokowaniu ciosow boksers­
kich p ow yże j  pasa posiadają autorytet 

i posłuch bezwzględny.

Autorytetu tego nie można po­

rów nyw ać  d 0 pożałowania  godne­
go  stosunku państw walczących do uch 

w a ł konw ency j m iędzynarodowych w 

s p r a w e  używania n iedozwolonych  śród 

ków  prow-adzenia wojny, lub orzeczeń 
trybunału m iędzynarodowego w Hadze.

Byłyby lo różnice zbyt duże.

1 własnii d la lego^g ily  się ,\idzi , je ­
dnej strony przedstawicieli Wszystkich 
państw cyw ilizowanych, zespolonych

we wspolnem  szlachetnem współzawod 

nictwie sportowem a z drugiej strony 

widzi się wszystkie może bardzo szla­
chetne, ale bezskuteczne nawoływania 

m ora liza torów  do utrzym. pokoju  p o w ­

szechnego, czy przyna jm nie j w  skali e- 

iiropejskiej, re fleksje pacyfistyczne ro ­
dzą się m im owoli, rodzą się i skręcają 

na zupełnie inne tory niż zazwyczaj 

zw yk ły  kroczyć rozmyślania ludzi zw a­
nych pacyfistami.

Są różne rodzaje pacyfizmu:

1. P acy f izm  świętych ascetów zn o ­
szących pokorn ie wszelkie emsy. dlate­
go, że ci święci potrafili przenieść teren

Szpital w hali sportowej

Nowocześnie urządzoną halę aportową w M adrycie przekształcono w la tn . » w szpital. 

T e l e f o n e m  o d  w ł a s n e g o  k  r e s p o n d e n t a  z  W a r s z a w y

Ile można wywieźć zagranicą 
w akredytywach

K .inte.pi dewizowa ustanowiła wysokość 

sam , 1 1  które wystawiane będę akredytywy, 
jakie wywieźć można będzie *agrai*icę do 

państw, t, któremi Po Lik a posiada urnowy kom  

pe nsacy jno-kurysty m i
Akredytywa na JugosUw ję opiewać będzie 

w  denarach w  równowartości 950 rł. l)o  Bul 
parji —  w lewach równowartości 500 zł. i do 
w  rgli-r —  w  penft'3 równowartość* 600 cl.

P oza ln r  osoby wyjeżdżające do tyfch kra­
jó w  pora akredytywa, którą wydawać będzie 

JtSank Polska Kasa Opieki w  W arszaw ie wy 

w ilie  będę mogły 50 zł. na każdy paszport 

indywidualny.
W vw óz wyższych sam, niż komisja wyzna 

rrvtu w  akredytywach, dopuszczalny jest tylko 

na podstawie specjalnego zezwolenia komisyj 
dewizowych.

Obrady Parlamentarnego Koła Rolników
W czara i w związku z dość licznym zazsiem nienia ściślejszej konsolidacji wewnętrzni, 

posłów I senatorów do W arszaw y  obradował koła.
/arząd Parlamentarnego Kola Rolników. Na po W  wyniku tych obrad powołano specjalną
siedzeniu tem om awiano sprawę wzmożenia komisji;, która zajmie się szezegółowem oprawi 
intensywności prac koła oraz poruszono zagai* wan-rm  poruszonych tematów. /

na k tórym  walczą ze świata materjałne 

go  w  św-iat ducha.

2 P acy f izm  ludzi słabych, k tó rzy  nie 
znoszą widoku krwi, śmierci i sińców.

3. Pacy f izm  tych, którzy sami uzbro 

jeni od stóp do głów, chcą propagandą 
pokoju  uśpić czujność innych

Cały świat pozatem, ludzi u łom­

nych ale szczerych ży je  jeżeli nie w a l ­

ką, to przyna jm nie j współzuwodiuct 
w-em, hołduje zasadzie: „ jeś li chcesz
mieć pokó j szykuj w ojnę".

Dbanie o ro zw ó j sportu jest bardzo 

często uważane za fo rm ę „szykowania  
w-ojny" i rzeczywiście jest tą fo rm ą 

T y lk o  'że w fo rm ie  tej przebija  się 
nieskończenie w ięcej poko jow ych  inteu 

cy j  niż we wszystkich innych form ach 
szykowania wojny —  zbrojeniach.

Jeżeli kiedyś w dalekiej, szczęśliwej 
przyszłości zapanuje poko j trwały na 

ziemi, kto w ie czy się to nie stanie diu 
lego, że cały m ilitaryzin  ludzk 1 cały 
p ierwotny instynkt walki znajdzie mu 

ujście dla siebie poza wojną.
Jeżeli k iedykolwiek w skali '■wiato- 

wftj wyścig zbrojeń zostanie zastąpiony 

rzeczywiście przez wyścig pracy, kto 

w ie czy  nie stanie się lo dzięki doskona 
łej pedagogice sporiu, która przecież 

tylko dlatego zakazuje bokserow i ude­
rzać poniżej pasa, ‘ że takie uderzenia 

zbytnio ułatwiają walkę, zbyt ją  unieza­
leżniają od rzeczyw istych w a lorów  psy 
chicznych i f izycznych  walczących.

Nikt nie potra fi pozbawić naturę lu­

dzką chęci walki, chęci górowania nad 
otoczeniem, tak jak nie potra fi pozba­

wić chęci życia, ale właśnie w .imę ani 

bicji łatwo ją skłonić d0 używania trud 
niejszych dróg dojścia do celu dlatego 
tylko, że to są drogi szlachetniejsze i 

bardzie j odpow-iadające je j  godność* 

Kto wie, w y  na tej drodzi nie lezy, 
gdzieś w  ualekiej przyszłości możność 

wyjęc ia  z obiegu gazów, bom b i armat, 

możność zastąpienia wc jen krwawych, 
współzawodnictwem na polu ekonomi- 

cznem czy innem.
Biorąc to wszystko pod uwagę bodaj 

m am y prawo przyp isywać dziś w ięk ­
sze znaczenie zapasom o lim pijsk im  j te 

mu zbrataniu narodów, które tam na 
stępuje, niż rozm owojn  dyplomatów' w 

Lokarno.
Gdy zawodzą nas wszystkie inne pró 

by utrzymania pokoju, pozostają ty lko  

zbrojenia i ty lko  dzisiejszy pokoj cuim- 

pijski. P- L .

Uroczyste otwarcie ig rzy s k  olimpijskich
W czo ra j o COilzmic 1 (i-e.i nastąpiło  

uroczy s ic  otw arcie U - e j O lim p jady wr
Berlin ie.

Szczegółowy opis otw arcia O lim pja-
dy i korespondencję naszego w ysłanni­
ka z Berbna podajem y na str. 5 1 8



2 ,,M  RJKR" z daia 2 go sierpnia 1 i>.iC r.

PARYŻ. (PA T ). —  \ a  wraorajszem  posiedzi 
niu izby deputowanych minister Dclbos odpo  
wiadając ua interpelację oświadczył, że

K O NFER ENC JA  TRZECH  M OCARSTW  
W I .O M IY M K

była potwierdzeniem wspólnoty pokojowo na 
.łro jowyili narodów, które nie (zagrażają ni ko 
mu i nie organizują żadnej krucjaty, lecz tylko 
bronią pokoju. W  przeprowadzonych rozmo­
wach .starano sie wynaleźć wszystkie możliwo 
ści odprężenia i porozumienia. Jest to główny  
cel, do którego zinienzają Francja, W . Bryian ja  
i Beltija. Polityka traneuska stara sic wszystkie 
mi silami przeszkodzić pozornemu lub rzeezywi 
siemn podziaiawi Furop; ua wrogie obozy. —  
W szelka idea krucjaty, czy to z bolszewizmem, 
ozy przeciwko niemu, jest odrzucana.

p r o g r a m  k o m e r e n t  .11
5-CH M OCARSTW .

Po omówieniu paklów regionalnych, 
ó/iikę klócyiu zdaniem mówcy można zapcw nić 
zbiorowe bezpieczeństwo, minister przesiedl do 
omówienia programu konferencji ó moearsiv 
Pierwszem zadaniem ma być odbudowa Foear 
ua. a następnie przy udziale innych pań' tw —  
doprowadzenie da uspokojenia w Europie. I’ati 
siwa, reprezentowane w Londynie, nic zamierz i 
ły stwarzać żarinyeh dyktatów i nie miały by 
najm niej zamiaru stwanzać na konferencji 51 
mocarstw jakiegoś dyrel torjaiu. Przygołowy  
wane rokowania nie mają doprowadzić do suk 
cesow ds piomatyezny* li tego lub innego państ 
wa. leez do dzieła pozytywnego i trwałego 
Olatego też —  mówił minister —  cieszę się 
szczerze, że Niemcy i W łoeliy przyjęły zaoro  
.ć/cmie na konferencję, ffrmieyi nic wysuwa żad 
ayeh żadań. Pragnie ona głęboko żyć w pokoju  
ze w - m sąsiadem wschodnim. Lcez [SiłE II T 
W IN TE R E SIE  n tA N C .il. ABY N IE M C Y  PO/.O 

CA W A ŁY  SAD At- PO ZA  JAGĄ NAnODOYY’. 
Od rozwiązania szeregu ważnych zagadnień za 
teźeć będzie ogólne odprężenie i podniesienie 
gospodarcze.

YYspominająe następnie o ko o ferencji w 
Montreus, min. Oelbos winszuje rządowi tor cc 
Aiemu osiągniętych rezultatów i w., raź i a Jzfę 
eznos 1 rządu dla kierownika delegacji franco 
-kiej Paul Boncoura.

V\ / W IĄ Z K O  Z YYYI ADKAMI W  łllSZPAN .It  

minister oświadcza:
„rząd hiszpański jest rządem, którego lii 
gainośei nikt nie może zaprzeczyć. Przy­
jaźń Hiszpanii jest dla nas specjalnie cenna 
ze w 'g lęau na posiadanie wspólnej granicy 
oraz na położenie geograficzne Hiszpanji, 
znajdującej się między A fryką północną a 
I . aiicja. Oskarżano rząd o dostarczanie

broni do tliszpanji. Oskarżenie to jest ea) 
kowicie niesłuszno. .Mogliśmy to zrobić zu 
pełnie ot narcie, leez nie chcieliśmy stwa­
rzać pretekstu dla innych riilrrw encyj.

W sponiinająe w łem miejscu O  SAM O LO ­
TACH W L O sń lC H , wysłanych do hiszpańskiej 
tyzęści Marokka, które spauły na terytorjum Al 
gieru. mini .ter oświadczył, że śledztwo w tej 
sprawie jest w toku i że jest rzeczą zrozumia 
lą. iż narazić nie może nie -więcej powiedzieć.

Przechodząc do spraw y P O R O ZU M IE M  A 
AUSTRJAf w O -M E.M lEGK lEGO  minister oświad  
czyi. iż rząd starać się będzie pitzeszkodwić two 
rzeiiiii sie przeciwstawiających się w za jomnio 
bloków w Europie środKOwej.

Przypominając dalej sprawę Gdańska, mi 
nlster zaznacza, że rząd francuski nie jest je 
szcze w posiadaniu wszystkich raportów swe 
go przedstawiciela, lecz nie zapomina o  tej

sprawie, która pozostaje w ramach I.igi Naro 
dów

PA K TV  NA1HU NAJSIG  
I ŚRÓDZIEM NOM ORSKIE .

Iłellios stwierdza następnie, że Francja wyka 
zaal w Londynie, iż dąży do odprężenia w L u  
ropie, Rząd prowadzi również politykę porożu 
mień gospodarczych i finansowych, które mają  
jak  najbardziej dobroczynny wpływ  na sprawę  
pokoju.. Sp -cjaincin Ziiintercsov. inicin rząd da 
rzy zng9iuiicji.ii' paktu liadduuajskicgo, oraz  
paktu śródziemnomorskiego, ktorego zawarcie 
przyczyniłoby się do zapewnienia pokoju i swo 
body komunikat ji. Minister nic może udzielić 
dalszych szizegóiów co dn lego porozumenia 
przed porozumieniem się z inuemi mocarstwa 
rui zeiiiteroowancm i lecz stwierdza, że dyplo 
macja francuska cizuwa bacznie i nad tą spra 
wą.

Powrót P. Prezydenta R.P 
do Warszawy

fZ? <‘lefonem od ml. koresp. z cWarszamy)  
YY przyijziym tygodniu spodziewany jeoł 

powrót do W urs-awy z wywczasów letnich P  
Prezydenta KI*.

Obecnie ,zk wiadomo P Prezydent prztuy  
wa w Wiśle.

S ro n iU  telegraficzni
-  KRÓL BUŁGARSK I R015YS. który  ostat­

n io  p rzebyw a ł w raz z k ró low ą incogn ito  w  
Zu ricliii. iw je o lia ł  do Hutgarji.

—  O LBR ZYM IA  BRYT V ZŁO TA . W  kopal
niacli zto la w  Kubaktan (k ra j Jakutów) zm te  
zion o  dwie b ry ły  złota, z k tórych  jedna w aży  
t tOO gram ów a druga —  700.

n

j r  ę ję ję m B § €  w

Powstańcy są blisko Madrytu
Agencja Routera donosi z Lizbon j ,  

że w ostatnich dniach grupy poYY.stań 
e/e zbliżyły Swę znacznie d « .Madrytu. 
Jedna kolumna powstańcza zajęła ni. 
KI Partio, znajdującą się yy odległości

kilkunastu kilometrów od Madrytu.
Dwie inne kolumny znajdują się yyr 

odległości 30— 35 kim. od stolicy hisz­
pańskiej.

Grupy południowa i północna
powstańców nawiązały kontakt

Radiostacja w T eh ian ie  donosi iż  wczora j 

po południu oddzia ły  .pows-lańcze za ję li m, Ba- 

dajoz. W o jsk a  rządow e co fn ęły  się w kierunku 

granicy portugalskiej.

Grupa powstańcza posunęło się d a le j n a ­

p rzód  i za jęła  m. V7illa Real, naw iązu jąc k on ­

takt z północną grupą powstańców .

WalKi o Madryt potrwają czas dłuższy
Z H andaye donoszą, że według w iadom ości 

z krat zb liżonych  do pow slańców  gen. M ola 

przed marszem na M adryt zam ierza uderzyć na 

San .Sebastian i w lyra celu wystano lani w ięk 

sąt oddzia ły  [iow siańców . Gen. M olo  chce 'za­

bezpieczyć sobią dostęp do morza

.\.i p.dnoe od M adrytu front obu stron ija l- 

i zących e.iągm : się na przestrzeni 10 km. W o j-

n  m JK a m m m m m m m a m sa a tom m m a m i

ska rządowre, ja k  tw ierd zą  pow stańcy są bardzo 
dobr/e osz.ańeowane i w yzyska ły  w tym celu 

warunki naturalne gó rzystego  terenu.

' ‘ *  . m m '
W alka o M adryt imwii więc, według osw iad 

ezeń o ficerów  powstańczych potrw ać kilka ty ­
godni tern bardziej, że pow stańcy n ie chcą Łom  

hnrdować M adrytu ' po/baw i.ic m iasio w ody

Włoskie i niemieckie samoloty wojskowe
w  M arckkow y lą d o w a ły

O R A N . (P a l),  W ed łu g  doniesień z 
Mallih /pośród 21 samolotow ktorc n v  
leciały z W loe li do M arokka hiszpau- 
■.kiego, 18 przybyło  na mit jscc przez­
naczenia.

LO T N IC Y  W ŁO SC Y  .MIITT I U \ W \ C  
20ŁN 1K R ZY  LITi.lI Cl DZOZIEM SK  

Naoczni św iadkowie lądowania samolotu 
włoskiego w Saidia powiadają. iż w kilk * 
etiwil po lądowumu iwulei lal samolot hiszpan 
ski, który zrzucił worek, zawierający 6 unifor 
eów legjonlstów hiszpańskich oraz bilet n ip i 
aany po w losku z prośbą, aby załoga samolotu 
włoskiego nałożyła te uniformy i oświadczyła 
władzom francuskim, że należy do hiszpań­
skiej Legji Cudaoziemskiej.

V\ YJAŚNIL.MA LO TN IK Ó W .
<> Jotnikow włoskich, którzy zmiisz«-ni byli 

do lądowania na terylnrjum Algieru Jświad 
ery to że byli oni wynajęci przez jedną z firm  
wioskitn do konwojowania aparatu. .Na fo ofi-- 
eernwie i podoficerowie rezerwy podający sie 
za przemysłowców, malarzy i lotników cywil 
nyeh.

SA I N IF M łK C h łł; SAM OLOTY.
tMRYŻ. 11‘ t f ). —  Położenie w porcie Tan- 

geru. grożące prztz ostatnie mii poważnenif 
komplikac jami, doznało jąiwr. nego odprężenia, 
ponieważ rządowe okręty : ojskowe hiszpań­
skie orasz flotylla łodzi podwoanych opuściły 
port. odjeżdżając w kierunku półwyspu. Najpn  
ważniejsze obawy komplikacji istnieją w tej 
chwili w sprawie samolotu w włoskich, przyby 
łych z Sardynji uo M arokka, z których trzy 
ulegiy katastrofie na wybrzeżu francuskiego 
Marokka.

Gała prasa francuska w  depeszach korespon 
dentow własnych z Marokka slwierdza, że na 
lotnisku w Tetuame wylądowało 8 SAM O LO ­
T Ó W  TY l 'U  YY ŁO sK IE G O  1 T R ZY  SAM OLOT Y 
T l  PU N fK M fEG K IEG O  z oznakami swastyki 
na skrzydłach.

( hi się dzieje iz resztą Sainolotćw, które po 
dążyły w tym kierunku w liczbie 10. nie wia 
rioino. Popołudniowe dzienniki inform acyjne  
wyrażają przypuszczenie, że wylądowały one 
w innej miejscowości Marokka hiszpańskiego.

Przedstawiciele prasy paryskiej, którym uda 
ło się dustać do Tetuoiiu, podają rozmowę z 
szefem sztabu wojsk powstańczych majorem

l l i i i l f T ' "   lllll iM in iW W

Tajem nicze spotkanie
liiiisoliniega z Schuschiiggiem i deie|3t?mi liieiniac?

P A R Y Ż  (P a t). Specja lny wysłann ik  „M ati-
1 1 1 '' doiH.sj, z Wciu-. jS  ..Pom im o energicznych 

demendi, ogłaszanycli przez czynn iki rządow e 

v li/\n iit, lajemnic.ze spotkanie przedstawocieli 

W łoch, N icm ie(. i Au.strji odbędzie si; w dniu 

dzisiejszy oi.
W szystk ie  wskiizć>w i. i ma ter jaine orarz su 

rnwc zarządzen ia pp lfcy jne zda ją  się jmt 
w lerdzać tv (fiogłoskę. Kanclerz .Scriusetimgg 

'przebyw ał już od paru dni na tery lorju m  w ło ­

skiem. Em isarjusze niem ieccy przybyli róiynież. 

tJprzcdnio ustaloire -zostało m iędzy YY iediiiem  i 

R zym em , że M ussolini będzie rew izy tow a ł' w 

Grad ) 'kanclerza Scliuschni.gga. Pragnąc jednak

zachować dyskrecję, s ze fow ie  <jhii rządów  zmie 

nili m iejsca spotkania. YYczoraj rano kanclerz 

Schnsclm igg w y jechał z G r a d o  Tryestu. gdzie  

wsiadł do jioeiągu jiośpiesznego, idącego do 

W iedn ia . \\ k ilka minut późn iej p rzesiad ł się 

on  do ęk.spressu W en ecja— JJolonja. YY zdtuż co 

tej d rogi m ilic ja  faszystowska p ilnow ała d o jś ­
cia do pociągu Następni,, ś lad ’ kani lerza Selm 
•schnigga zagiń*')'

G.n .się tyczy udziału N iem iec w rozm  iw iid i. 

można stw ierdzić. »e  s im iocliody niem ieckie 

przejechały w nowy granicę, kieru jąc sity rów 

nie*ż .u środkow i kraju

Arniauią, który oświadirzył im, iż władze voj 
sk«w<‘ gen. I runeo nie zamawiały w żninem  
państwie alitem samoloiów i nie otrzymały od 
nikogo samolotow wojennyen. Samoloty w ło ­
skie, które uzyskały od wiudz, wojsk gen. Frań  
eo pozwolenie na przelot nad strefą Marokka, 
miały przybyć rzekomo lylko w eelu zebrania 
obywateli włoskich, pragnąeyeh opuseić Marok 
ko.

Prasa paryska |s«ia jr w wątpliwość te iii 
formacje, podk.e dująe, że elioeiaż m jr. A rn u  
da bardzo kategorycznie upierał się przy swem  
(•świadczeniu, to jednak jest nzeezą eonajmiiiej 
dziwną, że aparaty włoskie przybyły z załoga 
mi w pchiem uzbrojeniu, które byłoby chyba 
z.tiytee/.ne dla e.elów repatrjaeji obywateli wło 
•skieh.

KONTKS.Ił: M IL IT A R N I] DLA  W Ł O C H  

I N TLM II C.
\Y sprawie tyrali samoiotów dzienniki pary 

.sfcie zamieszczają urtykuły, wyrażające wie,po 
kój o dalszy rozwój sytuacji na mnnzu Śrńd- 
ziemnem. Ząró .cno „Eelio de Paris“, jak i 
„Oeuvre", wyrażają obawy: czy pomiędzy gen. 
Franco a Mussoliniem nie doszło do porożu 
mienia, a nawet do umowy, któruby przyzna­
wała YYToclioin bazę dla floty na W yspach Ba 
teurskleli. Usadowienie się YYlocli w Port Ma 
eon na M inom ' byłoby, zdaniem „O euire", od 
daniem w ręce włoskie kontroli nad najkrótszą 
linju komunikat yjną miedzy Marsylja a Algie 
rem.

„O w iit c "  przypomina, że w r. 1026 miało 
dojść do skutku porozumienie między rządem  
iliiszpnńskiin Prim o de lii cery a rządem włos 
kim, które miało przewidywać ustąpienie Fazy 
morskiej na Balcarach na rzecz W łoch. Oltee 
nie. jak twierdzi „Oeucre" na podstawie Infor 
maeyj, pochodzący cli rzekomo z Londynu, gen. 
San Jur jo. klóry uchodził za szefa ruch u pow­
stańczego, miał prowadzić rokowania z Nieni 
eanij i YY lochami o oddanie Port Ylaeon pod 
Kondoniinium włosko— niemieckie. „Oejivnilt 
twierdzi, że gen. Sun Jur jo w początku bieżą 
ergo roku hawil w Berlinie, przeprowadzając 
tam rozm owy z kotami nięmieckienii.

Isin ieu i: układu miedzy gen. Franco z Nicm  
citmi, czy YYłocbami byłoby pow.ażnein niebez 
pieezeństwem dla interesów francuskich —  pi
szo dziennik.

CROZRA VYO.iIvNNFXX) ZATARC.U  
Z ANGLJĄ.

(. ^SARLANCA, (Rat). Podezas osirze 
nv aiiia ni/cjsi om itśe/ La Linca i- A lge- 
óiras m dn. 2U ul,, m. przoz flotę rządu  
niadryt-k/eRo, k ikanaścio por/.skow pa­
dło na skały miasta Gibraltar, n yb ija -  
jąt* prwną ilość oktfti i raniąc lekko 2 
osoby. y\oj.skowy konundant Gibralta­
ru, uiu»m I.ski admirał, udał się na torpc 
dow cu m kierunku strzelającej eskadry 
/ zażądał rozinou j  z jęj noM Ódcą. («dy, 
jako dowódca wystąpił bosman, admirał 
n,e zeelie/ał z ■im rozmawiać i ostrzegł 
go jedynie, że jeżeli powłórzy się fakt, 
iż pociski będą padały na Gibraltar, to 
angielskie bałcrje nadbrzeżne zbouitiar 
dują eskadrę.

P O W S T A Ń G l ZB LIŻA JĄ  SIĘ  
DO M ADRYTU .

PARYŻ, (Pat). Na podstawie infor— 
maeyj, zaróono ageneyj telegrafieznyth 
jak i korespondentów poszczególnych 
dzienników paryskich w Hiszpanji, mu 
żna wnosić że w ciągu dn.a wezora.jsze 
go położenie powstańców znacznie po 
praw .to się. ,,Paj-iS Soir“ w depeszy wrła  
suego korespondenta z terenu wojsk po 
wsłaóezyeii donosi, że wojskom tym u- 
daio sie przekroczyć'wąwóz Samosierry 
i wyjść na rów ninę, prowadzącą no Ma 
drytu. Oddział płk. Lslamcza. który 
przez 12 dni walczył o zdobycie tego  
przejścia, posunąwszy sie w tym czasie 
o 10 k m , pozostawił obecnie za soba 
niesłychanie trudne do zdobycia wąwą  
zy i nut rzekomo nadzieję posunąć się 
obeeiue szybciej w kierunku Madrytu

Z drugiej strony, pierwsza ofenzy- 
wa oddziałów rządowych od .-.trony Bar 
celony na Saragossę, została odparta z 
h. eiężk/eini stratami dla oddziałów 
bareeWfńskieli. Barcelona przygotowuje 
podonno nową ofenzy wę, starając się 
okrążyć Smagossę z kuku stron. Na po­
łudniu półwyspu Pirenejskiego wojska 
powstańcze poiijeły również nową akcję 
w zdłuż granicy portugalskiej i w tej 
chwili mają się toczyć walki o miasto 
Badajoz.

Na północy oddziay powstańcze zo­
stały od $*n Nebustian odparte i w tej 
chwili toczą się ponownie walki o miejs 
ennvt*lć Oyarzun po przez którą pow­
stańcy próbują uzyskać dostęp do w y­
brzeża, od którego są obecnie odcięci. 
W  każdym razie po 3— 4 dniach prze 
grupowań obustronnych, od piątku wie 
czorcm zaczęli się nowe operacje z obu 
stron na większą skalę, przytem więk­
sza inicjatywa zdaje się sooczywać na­
razić po stronic powstańców

Z G IN Ą Ł  D ZIE N N IK A R Z P E ŁN IĄ C  
S W E  O B O W IĄ ZK I.

Zestal zcsli-zcloiiy .samolot, w którym znaj 
itawiif się korespondent tygodnika „CandidćC, 
przelotująe nud strefą, zajęta przez powstań 
eów, w eknliey Algcsirns. Korespondent p Gay 
Maziercs zoslal zabitj. zaś eiężko ranny pilot 
« ostał przewieziony do szpitala w Gibraltarze.

N O W Y  HZAD W  KATALONJ1.
JUA'N GiASANOY AŃ u tw orzył n ow y rząd ka- 

ta lońsk i. *w. skład którego w-fiiodzi 15 członków  
z k tórych  R należy do lew icy  katalonskiej', 3 ą (> 

partji socja listycznej, jeden  do stronnictwa ak 
c ji katalońskiej, i dwóob n ie należy do żadne­

go  stronnictwa. Upłl lo tn ictw a Sandino wszedł 

d o  gabinetu w charakterze m inistra ob ron i

I
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Kto będzie izolowany?
Sytuacja na ekranie polityki m iędzy 

narodow ej zmienia się .prawie z taką sa 
m ą  szybkością, jak na ekranie kina.

W ieści o m iędzynarodowej sytuacji 
Sow ie tów  —  cóż t0 za ciągła zmiana de­
koracji. sytuacja zewnętrzno-polityczna 
Sow ie tów  wciąż jest w ruchu między 
m nie j w ięcej całkowitą izolacją i... w iel 
kiem przym ierzem  wszystkich obroń­
ców  status quo.

—  W schód i Zachód wciąż gra na 
izo lację  strony .przeciwnej.

Odbywa się to pod płaszczykiem ohro 
ny kultury fcyądź przec iwko orunatne- 
mu, bądź czerwonemu barbarzyństwu

Ostatnio N iem cy wyłam ały się z izo 
lacji, pozyskały  wartościowego sojusz ni 
ka. W  chwili obecnej m oże się zdawać, 
że Rzym  i Berlin kształtują losy Euro­
py. Cała aktywność jest poniekąd po 
ich stronie. Współpraca WłocJi i N ie­
miec wpłynęła na znaczne pogorszenie 
się zewnętrzno-politccznej sytuacji So­
w ietów .

Sojusznik Ros ji w ba.-nnie naddunn j- 
skim —  Czechosłowacja została przez 
Austrję przyparta do niiiru.

Aby pokrzepić podupadłych na du­
chu (spowodu okrążenia przez w rog ie  
ż yw io ły )  Czechów wylec iał do Pragi do 
wódca rosyjskie j wojsk o w tą f lo ty  pow ie  
trznej generał Alekn.s osobiście.

Lotnik sowiecki Elkałow w tow arzy ­
stwie dwmch kolegów  wykonał impoiiu 
jąc lot z Moskw \ do Nikołajewska n i 
Am urze  poprzez  kraj Franciszka Józe­
fa, przy lądek Czeliuskima i Pkdropu- 
w łowsk na Kamczatce —  w ciągu 56 go 
dzin bez .lądowania w drodze... W szyst 
k () to ma przekonać Czectiów o spraw­
ności rosyjskiego przemysłu i lotniciwa 
—  mocno rozpisuje .się piasa sowiecka 
o tern. że takich bohaterów wyda je  ty l­
k o  ojczyzna socjalistyczna i nauka Sla- 
lina —  i że nie warto zawierać dwu­
stronne umowy 7, Hitlerem, skoro ma 
się tak w alecznego soju .znika, jak im  
są Sowiety. Czy to uspokoi i przekona 
Czechów że sojusz z Sowietami lepiej 
broni kraju niż,paki o nieagręs, ji z Hi­
t lerem?,—  Zobaczymy. Decyzja zasadni 
cza zapadnie nie Pradzii, lecz w t P a ry ­
żu i Londynie . Szczególnie wr Londynie. 
T właśnie tu tkwi źródło ciągłej nienow 
nośei. Bo któż odważy się z całą pewnoś 
c ią  przepowiedzieć przyszłe zachowanie 
się Anglji w wypadku konfliktu rosy j­
sko-niemieckiego? Mamy. coprawda, 
dość niedwuznaczne oświadczenia Ede­
nu, ale któż ręczy za to. że Eden pozo 
.stanie długo jeszcze ministrem spraw za 
granicznych Anglji?

.Niemcy stosunkowo przychyln ie przy  
ję ły  w yn ik i londyńskiej konferencji 
wstępnej. Z jednem zastrzeżeniem. Kon 
ferencja  londyńska pozostawiła furtkę 
dla rozszerzenia ram konferencji lokar-

,neńskiej Otóż co  do togo prasa niemiec 
ka C)drazu zgłosiła sprzeciw.

Ukazująca się w By dgoszczy „Deu l- 
sclie Rundschau", która co do swej 
treści nicztun się nie rożni od ukazują 
cych się w Rzeszy i podległych urzędo 
w i dra Goebbelsa dzienników już w nu 
merze z dnia 28 Jipca wyraźn ie podikre 
śliłs, ze n ieodzownym warunkiem przy 
siąpienia Niemiec do układów jest w y  
kluczenie Rosji ze wszystkich k mibma- 
cyj, na których ma polegać pokó j eur(, 
pejski. Dzi.s już wiemy że takie, jesl 
ofic ja lne stanowisko Rzeszy. N iemcy 
jjrzeciwstuw ła ją litwinow skiej tezie nie 
podzii Iności pokoju i kolektywnego bez 
pieczeństwa zasadę paktów regjonal 
nycli. W  tymi wypadku Ib oznacza —- 
regjonalny pakt pok ju i bezpie-ezeńst- 
wa na Zachod/.ie i wolną rękę dla Hi­
tlera na Wschodzie... Francja juz ze 
w/giędu na swe stosunki wewnętr/no-

polityczne na taką kom binację się zgo 
dzić nic może.

Pozycją  Anglji ji st mniej pewna Z 
dotychczasowych oświadczeń Edena w y 
nikałoby, że  rząd brytyjski również nie 
zgodzi się na regjonalne ograniczenie 
pertraktacyj. Ostatnie głosy prasy an­
gielskiej zdaje się to potwierdzają.

Oczywiście , w  ciągu 24 godzin sytua 
rja  znowu może ulec radykalnej zmia­
nie. W  tej chwili jednak wygląda na to 
że Vnglja nie jest skłonna pozostawić 
Rosję swemu Josowi. Bowiem jako po­
tęga wojskowa Rosja może isię przydać 
Anglji nie tylko na Dalekim Wschodzie 
K. Łęczyck i istatnio na łamach nasze­
go pisma zapowiadał, że zanosi się na 
nawą wojnę punicką.

Podczas wojny światowej teoretycy 
niemieckiego hnperjalizmu usiłowali 
udowodnić, że Niemc\ sa nowoczesnym

Z d jęc ie 'p rzed s la w ia  barykady, w zn iesione przi-z m ilic ję  Frontu  Lu d ow ego  n a  uli/.ieh Barce- 
luny, t;elcan odparcia a la ku pow slańeów .

WYCIECZKI * Z. S. R. R.
przez „fK TO U R IST11 w letn;m sezonie 1936 r. oraz zapisy na

IV Festivsl Teatralny 1 — 10 września 1935
przyjmuje P o l s k i e  B i u r o  P o d r ó ż y  9 9 Ę J n M i > n - L B O M g c t *  

Warszawa, ul. Chmielna 44, tek 622-24
Szczegółowych informacyj udzielają wszystkie placówki „Un ion  L i oydU“  
Tamże sprzedaż kolejowych i okrętowych biletów na BiiSisi i Daleki 

Wschód, do Palestyny i spowrotem przez ZSRR.

Kronika Tygodniowa

TROCHĘ 0 HiSZPANJI
Hiszpanja usunęła dziś w  kąt nawet 

Abisynję, a k to  wie, czy i nie O limpja- 
dę. W praw dz ie  do rewo lucyj hiszpai s 
kich przyzwycza il iśm y się, tow arzyszy­
ł y  bow iem  nam one od kolebki i zdaje 
się, że będą towarzyszyły wiernie gene 
racjom  przyszłym , ale obecna pobiją 
n iewatp liv  ie rekordy.

O ile rewolucje poprzednie nosiły 
charakter walk ,,u gó ry “ , o tyle tego­
roczna, a raczej tegomiesięczna nos wy 
raźny charakter rewolucji ludowej Po 
mewaz z oceną ostateczną wpływu tych 
zdarzeń na charakter przyszłych  rzą­
dów hiszpańskich, należy jeszcze zacze­
kać pom ów im y o samej Hiszpanji

Część prasy polsk ie j wypisuje stek 
bredni o Rogu ducha winnej Hiszpanji. 
Nasza literatura o  Hiszpanji, z w-yjąi- 
k iem  podróżniczej, jest bardzo uboga 
Nasza znajomość obcych kultur, poza 
Francją, Anglją. W łochami, Stanami 
Z jednoczonemi i Niemcami, jest m in i­
malna. O najipotężniejszem dziś niewąt 
p liw ie  na swiecie mocarstw ie— Japonji, 
nie w iem y mc a nic poza artykułami 
dziennikarskiemu T o  samo można powie 
dzieć o Hiszpanji, Am eryce Połudn io­

wej. szybko s ię  odradzającej Turcji 
współczesnej, Persji i tylu innych kra 
jach. k tóre pow.nny siać się p zedm io 
tern wszechstronnej ikspansji z naszej 
strony..

L e ży  przedemną b. ciekawa książka 
o Hiszpanji, p. t. „Analiza  hiszpańskiej

katedra w Barcelonie.

duszy narodowej' don .lose Bergua. Na 
pikana poryw a jącym  stylem, zdaje się, 
że w zamiarze obrony wszystkiego co  
hiszpańskie, przed niesprawiedliwym i 
n iewdzięcznym światem, ogromnie przy  
pominą swoim patosem nasze wydawnic. 
twa z epoki Niepodległości. Układ tej 
książki jest doskonały Nie prze ładowu­
jąc nadmiarem muterjału o Leszkach i 
Mieszkach ikaslylijskich, autor daje 
wszystko od muzyki do lolkloru. od he 
ro icznej obrony Saragossy, aż do zdoby 
oia Ameryki, od charakterystyki każdej 
/ dzielnic, aż do postaci Ignacego Loyo
li.

Mowem. jako w ydaw nictwo propa­
gandowe, jesit to w zór d i naśladowania. 
Kto wie, czy i u nas nie należałoby po 
myśleć o wydaniu k> lążki lak soczyste j 
dla cudzoziemców, zamiast poszczegól­
nych wydawnictw  oderwanych i su­
chych.

Pom im o tego, że książka liczy 787 str. 
jietilu. po lecam  ją uwadze w ydaw ców  
polskich. , tylko, czy warta przyczyn iać 
się do ich ruiny? Kto to będzie czytał 

*
* *

Różnice geograficzne pom iędzy  p ro ­
w incjami hiszpańskiemi są dość dobrze 
w Polsce znane. Zresztą autostrady i ko 
lejb’ w y tw orzy ły  szczerby dość znaczne 
w górskich bar jerach naturalnych. P.

Rzym em, Angłja  zaś nowocze-mą Karta 
giną. W erner .Sombart wówczas w tym 
celu napisał swą bardzo racjonalistycz­
ną i bardzo głupkowatą rozprawę „H iin  
dier und Helden". Okazało się jednak, 
że nowoczesna Kartagina zwyciężyła  
nowoczesny Rzym... Czy tym  razem 
również t ik będzie tego nie wiemy. Jed 
ńak/e zwycięstwa W lochów na'd rasem 
seju imni, Kassą i innym] rasami nie 
dają dostatecznej podstawy do wydawa 
ma sądów o leni, jak W łochy  wyszłyby 
ze stawna z odpowiednio  uzbrojonem 
J11 ocarsDv\ 111 ,ł’ar;.Se! 1 e historyczne są \vo 
góh zitwodne i niebezpieczne. Nie mów 
my więc o nowej -wojnie puniekiej, o 
now e j Fenicji i nowoczesnym Rzymie, 
lecz o możliNyosci w o jny  W ie lk ie j  Bry- 
lanji z Niemcami i W łochami.

W obliczu możliwości zatargów z 
Niemcami i W łocham i W ie lk ie j  Bryla- 
nji w każdym razie może zależeć na Ro 
sji, jako ewentualnej przeciwwadze. Ma 
my przecie precedens, gdy Auglja dała 
Sppkój aiitagonizmoNvi rosyjsko-angiel- 
skieiiiu. aby zażegnać wspólne niehez 
pieczeństwo.

G/y współpraca Włoch, Niemiec i 
Mislrji jest det initywna. nie można być 

pewnym. W  epoce imperjalizinu niema 
deliliłTywnycli sojuszów. Niezbitym do­
wodem ttgo jost los p ierwszego T ró j-  
jir/yi-.ierza. W łochy  mogą ponownie o- 
puścić swego -sojusznika niemieckiego, 
(-czywiście, 'jeżeli to im się opłaci, 
naprz. za cenę uznania icli imp-ero i kre 
dy lów  na eksploatację \hisvnji... Żresz 
tą oslalnia demonstracja narodowych 
sczcjali .tów w W iedniu dobitnie podkre 
śla pnblemalYCzność przymierza wło- 
ske-nuniieckiego. Ż y jem y  w c (asach, 
gdy sytuacja na ekranie politycznem 
nader szybko się zmienia.

Dziś N itm cy  i W łochy kroczą ręka 
w rękę. Zanosi się na to, że nowe Lo- 
earno zostanie osiągnięle kosztem izo 
locji Rosji, przynajm niej leżv to w in 
leneji dyplom ir ji niemieckiej. W szakże 
nie ji d lu wcale pi wne i n iewiadomo, 
■czy izolacja ta długo potrwa. Naogół ko 
le je  izolacji są zmienne.

Spoctator.

T A M IE , C Z Y S T E  i C IC H E  

W H O TELU  R O Y A L
Warszawa Chmielna 31
Cla pp. czyieln ków „Karjeia Witeńsk.” 

15% rabaiu

Bergua wskazuje na inne orzyczyuy. u- 
frudiiiające duchowe zjednoczenie Hisz 
pfcnji. W hiszpańskiej duszy narodowej 
płyną następujące trzy prądy, w y tw o ­
rzone przez kolejne panowanie zdobyw  
c ó w

Pierwotn i mieszkańcy półw yspu Pi 
i cnej: kiego eiltowie i ińerow ie wnieśli 
do  hiszpańskiej duszy narodowej cechy 
następujące:

Indywidualizm,
Poczucie niezależności,
Lojalność.
W pływ  rzymsko 
Pycha,
Poczucie honoru,
Poczucie własnej wyższości.
W p ły w  germański (G o tów ):
Duch religijny,
Zalety fizyczne,
Poczucie hierarchji.
W pływ  arabski:
Fatalizm,
Duch wojowniczy ,
Charakter gwałtowny, namiętny.
W  świetle lej tabelki psychologicz­

nej częste rewolucje hiszpańskie i ich 
obecny krwaw y przebieg niepodobna 
zapisać na karb „okrucieństNva" a ty lko  
różnic. Także pogodzić poczucie liierar 
cli ji u po tom ków  Gotów z niezależnoś­
cią u Basków pirenejskich, pasję Anda­
luzji i um iarkowanie Kastylj ' Gdybyś
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W hiszpańskiem Marokko

Zd jęc ie  p rzed .taw ia  grupę em igran tów  z H iszpan ji, k tó rzy  wskutek ostatnich w ypadków  m a­
sow o opuszczają półw ysep  P irenejsk i. E m igru ją  zarów no cudzoziem cy, jak  i p rzedstaw iciele 
.lew icy i p raw icy h iszpańsk iej; p ierw si w  o b a w ie  okupacji w o jsk  pow stańczych . drudzy z

trw og i przed czerw oną m ilic ją .

śfguul do powstania dało, jak m aaom o, 
hzszpaiiskie .Marokko. YV zarze afrykańskiego  
-łońea krew widocznie szybciej krąży. Gorące 
Marukko nie wstrzymało. Rozpaliła się brato 
hójeza walka, tocząca sic ze zniieunem szeześ 
ciem dołyclttzas.

H ISZPA Ń SK IE  POSIADŁOŚCI.

Hiszpańskie posiadłości w Afryce, w porów ­
naniu chociażby z obszarami, należącemi do 
Francji są maleńkie. Hiszpańskie Marokko w 
■zestawieniu z Marokko francuskiem to okro  
szyna. Aż aziw bierze, że tak niewiele koionij 
pozo.-.lalo państwu, w  Którego dominjaeh niegdyś 
Hiiońee nie zachodziło Gdzież się podziała mo 
uarchju Karola V go czy I iLipa I.l-go? Gdzie 
Im  zamorskie kontynenty, odkryte przez Ko­
lumba. a podbite przez drapieżnych konk wista 
dorów tyjni Ferdynanda Corteza? Gdzież nic- 
wmierny splendor i niezliczone bogactwa ubieg 
tych stuleci? Wszystko się rozleciało, niby kupa 
surliyrh liści za podmuchem wiatru. Powstało  
maleńkie skalistr Marokko, z którego nota­
bene jeszcze wykrojono kawałek i pud nazwą 
Taugeru oddano pod opiekę międzynarodową

O JCZYZNY I t Y I IN O W .

Hiszpańskie Marokko jest koiebka bitnyeh 
góta l1 ryfenów, którzy przed 10 zgórą luty w  
-draszliwy sp*v.-aib zaleli IlLszpanom sadła z,i 
•skórę a których niepodległościowe dążenia nie 
wygasły po dziś dzień, l kazały się n/iwet w pra 
sic wiadomości, że Arabow ie wykorzystali obee_ 
nn sytuację nu półwyspie Pirenejskim i prze- 
siuH uznawać hiszpatUka władzę uad sobą.

ABD  E l. KRIM.

7 tych to skalistych okotic i sposród tych 
aojownlczyeh muzułmanów wyszedł przed la- 
t> nieprzeciętny wodz i organizator Aba ci 
Krim  Dobrych parę lat bil on na czclr ryfr 
•nów regularne wojska hiszpańskie aż się ku 
rzylo. Dopiero wspólnym bardzo mozolnym w y ­
siłkiem Hiszpanów i Francuzów udalu się ry- 
(cóską rewoltę poskromić, Gaś Abd-ei Krimu osa

m y  zmieszali Szwedów  z neapolitańczy 
kami, dosj-puli trochę Ir landczyków  i 
to wszystko osadzili w  Szwajearji, nie 
wiem, czyb y  się z tego w ytw orzy ło  zgo 
dne rodzeństwo

*
*  *

I l is łpanja  jest kra jem  kościo łów i 
duchowieństwa. Na liczebność stami 
ducłiownego wskazuje następująca sta­
tystyk h z roku 1580: arcybiskupów l i­
czyła wówczas Ilrszpanja 58, biskupów

084 para fi j  —  127.000 klasztorów 
męskich 40.000, k lasztorów żeńskich -— 
)3.000. ciur hownych ztko-nnych i świec 
kici: —  912.000 '

■J< ■
*{* ł

Pr/yc/ynę upadku Hiszpanji widzi 
autor „ w  pogardzie do wszystkiego, co 
hiszpańskie, jaka przyszła z dynastją 
ansl/jacką i dynastią Burbonów1-. Na 
wet Hiszpan współczesny nie może się 
w yzb yć  poczucia niższości wobec ob­
cych i b. ohęlnie spędza czas wó-lny za­
granicą. Okazuje isię, że pom im o olbrzy­
miego ruchu tirrystycznego, saldo turv 
-'lv<zne Hiszpanji jesl ujemne.

Stosunki rolne Hiszpanji są ogólnie 
ziKme. Nie będę więc tego powtarzał 
.lodną ze słabości Hiszpanji jest mała li 
czebność miasl i nędza wśród pro letar­
iatu wiejskiego.

Zaledwie piąta część ludności his>.

d/.ic na zairaconej wśród fal oceanu Indyjskie- 
słychać, Leg ja .nidzoziemska stanowi główną  
osloję powstańców hiszpańskich. Świadczyłoby  
to »  dziwucm nnpozór zjawisku, że wptywy ko­
go wysepce Reunion, gdzie pędzi dziś żyw „t 
więźnia. Ile jednak przytem krwi hiszpańskiej 
i francuskiej wsiąkło w piaski Marokka —  o 
tern wie tylko Allach.

L E G IA  C l  DZOZIEM SKA.
Jak w Marokko francuskiem, tak też liisz- 

pauskiem istnirje osławiona Lt-gja cudzoziem­
ska, „grandę canaille’’, kupa straceńców, pod 
ległych żelaznej dyscyplinie i użyźniających  
swemi ciulami .-.pieczoną glebę afrykańską. Jak

pańskiej niie-sz.ka w miastach. Poza mil 
jonow em i miastami Madrydem i Barce 
toną, największe są kolejno; W alencja , 
Sew il la . Malaga, Murcia, Bilbao. Spis / 
roku 1920 wykazu je zaledwie 4.007.775 
ludności m iejskiej na 24 md jony 
ludn ści. Ogromna nnusa prolelar- 
jatu wiejskiego, znajdującego się w 
skrajnej nędzy, jest naiw iekszą słaboś­
cią Hiszpanji. Brak klasy średniej jest 
jedną / głównych, obok różnic psyd .o  
logicznych, p rzyczyn  częstych rewoln

« Ki-
*  *

Bardzo ciekawo są szczegóły histo­
ryczne, tyczące wypędzenia Żydów z Hi 
szpan ji. Były 2 motywy wg. p. Bergua 
k lóre  spowodowały wygnanie: Skupia­
nie się dóbr i p ieniędzy w rękach Żydów  
na Których uboga ludność katolicka 
patrzała z zawiścią11, oraz ..rozmowy 
chrześcijan z ,'łydami, yy i.torych Żydzi 
podkopywali zasady yyiary kalolicl- ie j '1.

Druga przyczyną była niemożliwość 
utr/yniania porządku ..gdy/ nm gdzie 
mieszkali Żydzi, ludność chrześcijańska 
napadła na nich, biła i lżyła, pomimo 
prayy, zapewniających im opiekę11.

Za odroczenie wygnania Żydzi ofia 
royyali dyyoroyyi hiszpańskiemu 804100 
talanńy. Pertraktacje przeryyał jednak 
W ielk i Inkw izy tor  i rzucając drogocen­
ny kr/yż zawołał: a Judasz iskarjota

inuniMyczne nie przeniknęły w dusze tych stra­
ceńców, dla których prawa boskie i ludzkie 
jakby nic istnieją, a  jest tylko but srogiego po 
doficeru i w i d n i  śmierci od znoju lub kuli 
Araba.

Oddziały Legji cudzoziemskiej, przetrauspor 
towane ua półwysep pirenejski i walczące prze 
oiwko „frontowi ludowemu1" odznaczają się 
wielka pogardą śmierci, ale i niebywaleni okru  
cieństweni Jeńców z reguły nie żywią, (aipraw - 
da i przeciwnik nie baw i się w  wersałskość. ob­
cinając powstańcom głowy, paląc jeńców w  
kościołach i t. p.

GEUTA 1 G IBRALTAR

Sterczą naprzeciwko siebie, oddzielone w ą ­
ską jedynie cieśniną duże skały; Geuta i Gibrul 
tar. Dużo niedostępne twierdze, dwa starożytne 
-slupy Herkulesa, strzegąc wyjścia i wejścia 
na Marc Nostruni. W  tym właśnie punkcie ku 
li ziemskiej, w którym ląd afrykanski na jbar­
dziej zbliża się do europejskiego kotłuje się 
najgorętsza akcja. Tu wierni rządowi okręty 
atstrzeliwują ośrodki powstańcze w Marokko. 
T u  powstańcze samoloty zasypują bombami 
rządowe kauonierki i lodzie podwodne. Tędy  
płyną z Marokka do Hiszpanji posiłki dla po­
wstańców, usiłujących zdobyć Madryt i utrzy­
mać sic w  szeregu pięknych miast jak .Sewilla, 
Walencja, M align, Kordoba, Grenada i in. Tu  
zmierza z Malty eskadra angielska, by w an 
gielskim Gibraltarze czuwać nad interesami 
YYielkobrytanji.

TLEJĄCA" W U L K A N .

Niewiadom o jak  się ostatecznie ułożą wypad  
ki nu półwyspie Pirenejskim. Niewiadomo kto 
odniesie zdecydowany sukces. Tak ozy inaczej 
M i rok ko hiszpańskie zawsze pozostanie tym 
tlejącym, dymiącym lub nawet pozornie wy  
gasłyni wulkanem z ktorego w  każde, ohu-ili 
może błysnąć lawa. To już lukie tradycje tego 
skrawka Czarnego Lądu. Trauycjc dawnych  
marokańskich bejów-Lorsarzy, co czaili się w  
nadbrzeżny cii skala' h. czynając im  statki. T ra ­
dycje dzikich, nieuznająeyeh żadnej wiana./ gó­
rali ryfenów1. Tradycje „zatinconyeh dusz"", s łu ­
żących w Legji Cudzoziemskiej i gotowych na 
wszystko. To  jest hiszpańskie Marokko —  od 
wieczny rezerwuar buntu i niespodzianek.

N E W .

sprzedał -Pana swego za 30 srenrniików 
Wasze Wysńkoście chcą Go sprzedać za 
30.000. Dobrze! Bierzcie krzyż i sprzeda 
w  a ,jcic“ .

Pertraktacje zostały przerwane. W y ­
pędzono 105.000 Żydów. Ochrzciło się i 
pozostało 50.000, wyginęło 20.000.

* *

Prasa światowa, zależnie od odcieni, 
oskarża obie hiszpańskie -strony woju ją  
ce o okrucieństwa. H istorycy hiszpańscy 
opisując wojnę w ło sk ie -w  w. W I - y m  
podnoszą że w  przeciw ieństw ie do  Frań 
cuzów  i -Niemców, żołnierze hiszpańscy 
„n ie ly lko  nie gwałcili kobiet włoskich 
ale nawet nie Jarali isię kupować ich 
w dz ięków  za pieniądze. Rycerscy j szla 
chętni, gw a łtown i i po ryw czy , zabijali 
swoich rywali, odnosząc isię jednak do 
kobiet z całą rycerskością hidalgów. 
Prostytucja, która panowała wówczas 
w  całej Italji, nie znajdowała w  nich 
.zwolenników. Dzięk i “temu byli uważani 
nasi żołnierze za wyższych moraln ie i 
szlachetniejszych od mężczyzn innych 
narodów

Na tem  kończym y mniejszy 1'etjeton. 
obiecując je.S2c.ze wrócić do tematu, je 
żeli wypadki hiszpańskie staną się tym 
razem dłuższe.

Kazimierz Łęczycki.

BA HARGINESIĘ

200 ogórków i krew
(Zdarzenie prawdziwe)

Prom ien iam i jasnego n ieba perlił się dzień 

Na szosie N iem enczyn  —  W iln o  w m niejszych  

łub w iększych  odstępach zdąża ły  do m iasta 

furm anki.

P o  bokach szosy —  d rzew a o  soczystej zie 

leni. P rzy  podm uchach w iatru  m achały lekko 

gałęzie.

Tu  i ów dzie  za św iergo la ł ptak. spłoszony 

tu rkotem  p od ryw a ł się w gorę  i nikł.

W  pow ietrzu  w isiała radość i zadow olen ie. 

U ciech* z p ięknego dn ia udzie lała się naw et 

koniom .

—  N u że  kosia. w io !

Szkapa, jak b y  rozu m ie jąc  to, co  do n ie j 

m ów i woźnica, p rychała i pędziła  kłusem.

Tak , jak  w ie lu  innych, n iem enczyn  iką szo- 

isą jechat da W i.lna i m ieszkan iec p ob lisk ie j wsi 
Józe f Jatkowski

M ia ł się on z czego c ieszyć. W ó z  w y ­

m oszczony słomą, a w  trim 200 ogórkow .

Tan ie  to  lan ie, a le  ileż trosk i b y ło  p o trzeb a , 

T»y „wyhodować.""! I  ziem ię  odp ow iedn io  upra­

wić, w naw .iz zaopatrzyć  i zie le  p leć  i w reszcie  

■pilnować, by ch łopcy n ie  rozkradli...

P ogrążany w m yślach Jatkow ski n ie spo­

strzegł jak zastąp iło mu drogę dwuch n iezna­
jom ych .

—  S tó j! —  rozleg ł się o k rzyk  i odb ił się e 

chem  po dolin ie.

Koń przystanął. C zego oni chcą, p rzecież 

n iezn a jom i?  ,
—  T y  co w ieziesz? !

—  A  ot, ogórk i.

—  Aha, ogórk i. T ak  wytaź!...

—  Lu d z ie  dobrzy, ode jd źc ie , odczepcie się, 

u m nie chorzy...

—  Zaraiz i ty  zachoru jesz!

Jatkow ski n ie chciał ze jść z fu ry  ani oddać 

ogórków .
D w óch  n ieznajom ych  zabrało  s ię  do „rz ec zy * .

—  R ot jam u za tka j!

Jeden fak tyczn ie  zatkni Jatkowskiem u usta 

d ru g i począł ok ładać co *U.
O górk i były zdobyte. D w óch  z łoczyń ców  

zabra ło  „ lu p “  i w nogi.
Za 200 ogork ów  w artości dw óch  zło tych  

zrob ion o  z Jutkcrwskiego jatki... aimk.

— — 0O0-------

0 b e ip ram e  l y r o n p U n i e  urody
Liga Popierania Turystyki w związku * 

wprowadzonym przez koleje państwowe bezpłal 
u jm  przewozem dzieci, wydała estełycizŁj p ła­
kał, który przeusiawia główkę dziewczynki, za­
patrzonej w  kolejkę linową, kolej i autobus 
Jak się okazało, piakał len ma swoją hlstorję
1 to dość ciekawą. Firm a „M onofoto" w  celaeh 
reklamowyeli opuDlikowaŁa szereg swych zdjęć 
w  ]edm\n z pism warszawskich. Między inoemi 
było tam również zdjęcie owej ładnej dwlewczya 
ki z  plakatu.

Gdy w  Lidze Popierania Turystyki na spec- 
julnetn posiedzeniu rozpatrywano projekty re­
klam owania bezpłatnego przejazdu dzieci i wy­
łoniła się kwest ja  afisza —  postano iono zew 
bić fotomontaż ze zdjęć autobusu, kolei, kafej­
ki linowej i fwanzy dziewczynki. Kiedy plakat 
ukazał się u *  dworcach kolejowych, biurach  
podróży i w wielu innych miejscach —  dziew 
czynkę z afisza poznali iej rodzic*

Uważajac, że wykorzystanie urody i ‘ k 
dziecka do celów reklamowych nie może oyć 
bezpłatne zwrócili się do adwokata, oby 
zażądał od Ligi odszkodow ana Ul bezprawiu  
wyk oraystanie fotografii. Rodzice zażądali 5 ty*, 
złotych.

Pertraktacje w tej sprawie juz się rozpocz, 
ty Jeśli nie dojdą do skułku —  będziemy śwład  
kunii ciekawego procesu o bezprawne wykorzy­
stanie urodi

■ -oOo   ,

Międzynarodowe Niemieckie Targi 
Wschodnie w  Królewcu

Od 23 —  30 sierpn ia odbędą się w  K ró lew ­
cu (P rusv W schodn ie) „M ięd zyn a rodow e  T a rg i 
W schodnie"" W  ramach T a rgów  m a ją  się od 
być: W ystaw a ■wzorów, wystawa techniczna i 
budow lana, w ie lka w ysław  a ro ln icza  połączona 
z pokazem  zw ierząt h odow lan i ch i w i slawa rze 
nreśln icza. D la polsk ich  gości są przew idziane 
specja lne u łatw ien ia, np- k o le je  n iem ieck ie ą  
d z ie la ją  zniżikę 00 proc., a polsk ie k j le ic  P an 
s tw ow c  330/0. W izy  n iem ieck ie j udzie la  się » e z  
p łatnie.' Udostępnione zw iedzan ie nimsta. tanie 
iw c ieczk i autołnisowe p rzez Prusy W schodn ie. 
Zw iedzanie Targów- bezpłaln'-C Zeszłoroczne T ac  
gi V  19145 r p rzyczyn i!) się szczegó ln ie  do o ż y ­
w ien ia  niem ieokonpolshićh stosunków hand lo­
wych. O gólna k w ota  sprzedanych na Targach  to 
w^arów polsk ich  doch odz iła  do 2.000.000 złotych, 
p rzew ażn ie  artyku ły ro ln icze, jaik w ykę , pęche­
rze cielgce, grzyby, natsiona oleiste, p ióra pnch, 
szczecinę i  len. Rów n ioż popyt na w y rob y  po i 
skraj sztuki ludow ej b y ł n adzw ycza j w ie lk i.

ZDROJOWISKO NAD NIEMNEM

DRUSKIENIKI
S O L  I N K O W I  
B O R O W I N O W E  
KWAS0WE6L0WE  
T L E N O W E  

P I A N K O W E

HYDROTERflPJR. ELEKTROLECZMICTWO. ZABIEGI GINE­
KOLOGICZNE. I N H A L A C J E  SOLANKOWE za pomocą 
aparatów rozmaitych systemów. KRPIELE KASKADOWE.
S Ł Y N N Y  Z A K Ł A D  L E C Z N I C Z E G O  S T O S O W A N I A  
SŁOŃCA, POWIETRZA I RUCHU IM. DR. E. LEWICKIEJ.

Sezon kuracyjny od 15 maja do 30 września.

K Ą P I E L E
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Pod znakiem pięciu kil
wioski ’ Vy< z <-n  ij i... a ten k tóry* n ic p rzych o­

dni. Ma w idocznie tren ing^pdpraw ę, czy też po 

szedł poprosto odpocząć, przespać sic i zapoin 

nieć’ o nartrętnej ..babie". A pani ta Moi i pa 

tr zy , .Zapewne zobaczy go dop iero w dniu ot- 

w arci a Igrzysk . ,  . ^  ]

CrZbECE t GAZETY
Przed  bram ą gromadzi! się kupa dzieci. Sto 

ją  tu łaj d z iec :alk skrom nie ubrane i też patrzą. 

Cała 'eh robola to patrzenie. W  Berlin ie dzieci 

gazet Ilie sprzedają. Tu yiife usłyszy się słów 

j.jian kupić jeśei kcesia" Gazety sprzedają albo 

elegancko ubrani m ężczyźn i. aR.13 poprostu auto 

maty. Na skrzynkam i napinano jaka gazeta i 

ile  trzeba wrzucić do szpary. Go by tak auto­

maty u młs. zapewne wypadałyby stare, sprzed 

m iesiąca, piaehty i .n ik łb y  nie kw ap ił się wrzu 

cić m onety. Zresztą w Polsce ludzie nie Jubią 

C zyta? gazet. U nas wszyscy starają się mszczę 

dzać na książce i gazecie, a tu jest odw rotn ie , 

N ic  też dziw nego , że gazety sportowe są roz 

chw ylyw  ane. W  czasie o lim p jady N iem cy wy 

dali specjalne papierosy olim p ijsk ie, specjalną 

czekoladę o lim p ijską i nawet parów k i o lim p ij­

skie. S łowem  ws-zywlko pod znakiem 5 k. iek 

o lim pijsk ich .

KIBiCE SKACZĄ PRZEĆ PŁOTKi
W raca ją c  z w ioski o lim p ijsk ie j wstąpiłem 

na chw ilę na stadjon. Przed bram am i tłum

(Dokończenie na sir. S-eJJ
JAK.JM.AW NIECIECKI

( A o r e s p o n ti^snc j a  w ł a s n a  z  B & r ł i n a )
czas dłuższy. Jest zadow olony z zaw odników , 

a i ze swej ro li na O lim piadzie, Spotka) go  nie 

lada zaszsfzj.il. Polsk. (Komitet O lim pijsk i dobrze 

trafi). Nas, w iln ian, jest tutaj sporo. Pom ijam  

jo  trzech w ioś larzy  i dwóch g im nastyków  z 

C IW  (W o jtk iew icza  i S/.czorbickiego). są dr. 

Sidurowsioz^ który opiekuje się pł\wakąmii. Ku 

charski, k tórego zawsze uw ażać będę z.i w iln ia ­

nina ' któż to jeszcze? M ożf przypom ną potem. 

Aha, jitk. W etu la i szereg o ficerów  z P IIW F . i 

l ‘W .

COCTAIL LiHGWlSTYCZHY
Zaw odn icy polscy zaprzy jaźn ili się ju ż ze 

w szyslk iem i n iem al ekipam i. Idzie  handel za­

m ienny znaczkam i .sportowymi. I.odzie w yryw a 

ją sobit z rąk te  nule pam iątko Łam ią przytein 

ję zyk  w n iem iłosierny sposób. M-ain wrażenie, 

że po powro-cśe z O lim p iady zawodnicy nasi za­

pomną m ów ić po  poisku. a Jiędą porozum iew ać 

się jak im ś now ym  język iem  olim pij.sk im. Kaiż- 

de słow o to inny język . Coctaśl ten jest cha­

rakterystyczny. Zal b ierze  patrzeć na m łodzień 

c.a, k tóry nie mnie ani słowa po niem iecku, czy 

frant usku. a potrzebuje roz nów ii się. Są niby 

jłu m ac7.t ale poża l s ię Boże. Na szczęście ja 

osobiście nie potrzebuję korzystać z ich w ą t­

p liw ej grzeczności.

SMUTNE OUY PAŃ
Przed bramą do wlewki grom adzi się przez 

cały dzień tłum. N a jw ięce j jest kobiet. Smut- 

Jie oczy e legancko ubranych pań patrzą w głąb

ŹM ję c ie  nasze przedstaw a uroczystość zw ią zan ą  z przybyciem  szla fe ly  z p h-.hodiiią o lim p ij­
ską do Budapesztu W adzim y moment zapalen ia nowej poel. id.u przy 1 mimiku Bohaterów

W ęgiersk ich .

Niemcy chcą w prow adzić  w podam- przedsła 

w ic ie ], wszystkich państw  świata. U dekorow ali 

przepięknie ea ly  Berlin. Jakoby płótnem z.u/y 

ten. na sam e tylko flag i m ożna z łatwością opa 

saćJkulę ierneką i jeszcze nad Berlinem  zawią 

zać lit Jną kokardi; o lim pijską.

W OCZEKIWANIU n a  p r z y b y c i e  
SZTAFETY

W  Berlin ie  jest .eraz m oc najrozm aitszych  

wysław jnipTez, obchodów. najrozm aitszy efc jn 
b  ieuszy. a koroną tego wszystkiego jest Olim- 

pjada. ktćira wyrasta ponad wszystko. N iema 

zapewne człow ieka, który dziś nie interesował 

h i  się w ii, ,-linie zawodam i. Berlin jęsi w o ize  

k .w an iti p rzybyc ia  szta fety  o lim p ijsk ie j z O lim ­

pu. Ka/dy clicc, oczyw iście, ją  zobaczyć. Obra 

zok to b Azie ciiociaiż n iecodzienny, jednak 

skrom ny. Bo cóż? G iok p rzeb iegn ie -z  pochod ­

n ią  i na tom koniec. A le  N iem com  nie chodzi 

w danym wypadku o em ocje, o sensację. Każ 

dy z nich uważa za obu w lązek w zięc ie  udziału 

w charakterze w idza w ogó l nem św ięcie m ło 

d zieży Ustawią się .wian wzdłuż całego Berlina 

tłumy, wstrzym any zostanie ruch. a gdy Grek 
wypadnie w  śródm ieście, rozlegną się ogłuszające 

brawa j w w a ty . N iem cy um ieją to robie

m i e d z y  n/*mj p r z e s t r z e ń
Zam m  jednak przybędzie- s-ztafela chcę wylać 

k ilka  s low  żalu Będzie to żal bezosobow y, nie 

sk ierow any pod n iczy im  adresem  W  każdym  

bądź razie  jestem  zły. No bo cóż to za dener 
wująca rzec* —  przesyłanie art\k Litów  lis tow ­

nie Zanim  te m oje karliki znajdą się w redak­

cji. a potem  tra fią  do linołypu. prześp ią się 

w ygodn ie  i nad samem ranem  Jiójdą w  „św iat“ , 

lo  już i Grek skończy .iwdją szta fetę  i Nuji 
zacz'nic uMaw.nć się na starcie. Słowem, spóż 

nię się o  kilko dni. A le cóż pozosta jb nni inne 
go. jak  ty lko  pisać j .uspraw iedliw ić się. że  to 

nie mcyja j u w i n a .  Korzystam  z każdego sa­

molotu. H ędzę' n iem al 'wprost na lotnisko, ale 
cóż, kiedy z W iln em  połączen ia są fatalne. Każ 

dy pyta  ze zdziw ien iem  „W iln o , o, da-s ist selir 

w e it".. Tak. ja  to w iem . że daleko, A le zawsze 

dzielić n a s ^ c d ą  bardzo u nas sztywne k ilom e 

try wysadzane starem i drzewam . słupami te- 

le fon icznem i.

Tu przestrzeń  nie istnieje. Byłem  jeszcze 

raz w w iosce ą|impij(MWM M ercedes łupił U d  
k .Iom etrć w na godzinę. Strzałka zegarka prze 

skoczyła już dawno granicę maksimum . Samo- 
cnód lędzi. jak zw arjow any. Szoler, chociaż 

ma obrączk " na palcu, jodzie  po kawalersk ie 

Ciekawa rzecz, że  w Berlin ie płaci się 5 marek 

karv za użycie sygnafu. Tu nik.t nie trąbi na 

n ikogo, bo cóiżby to musiała być za orkiestra 
na każdym  zakręcie. W yp ad k ów  jest jednak 

sporo. D ziennie umieTa 50 osób  z ran. dozna 

nyeh w czasie katastrof ulicznych Trzeba uwa 

żar, ale to nic w ie lk iego.

GWIA7DY SPORTOWE
Rurłi uliczny jest ogrom n y n iety lko w sa- 

ir.ym Berlin ie, a le  i o  k ilkadziesiąt k ilom etrów  

—  w W iosce, Tam  po krętych  uliczkach w y la ­

nych asfaltem  chodzą gw .azdory sportowe. D la 

nieb św ja fem  jest w ioska Rzadlki k tó ry  z za- 

w odm kow  w y jeżd ża  do Berlina. Nasi chłopcy 

prezentują się pięknie. Chodzą w czerwonych

strojach. O każdym  kroku naszego zawodnika 

musi bezw zg lędn ie być  poin form ow ane kierow­

nictwu. Ojcem . vi talk pow iem , jest kpt. K aw a­

lec. On troszczy się o jedzenie, w ygodne spa 

nie masaż, k ino i w ogo le  za łatw ia wszystkie 

sprawy lechnieziu Rozm aw iam  z nim przez

Uroczyste otwarcie igrzysk olimpijskich
U HITLERA.

BER LIN . (FA T ). —  Bezpośrednio przed ot­
warciem Olimpjady członkowie między narodu 
wego komitetu olimpijskiego i gaście honorowi 
zostali przyjęci w pałacu prezydenta Rzeszy 
prz.ez kanclerza Hitlera.

I>« przedstawieniu kaiiclerizow i Hitlerowi 
wszystkich członków między narodowego komite 
tu olimpijskiego i przemówieniach, kanclerz 
przyjął goiei śniadaniem

Vt D R O D ZE  .NA STADJON  
OLIMPIJSKI.

L pulacu kanclerzu Rzeszy, członkowie komi 
tetu olimpijskiego wyjechali autami przez ..Via 
Trium falis" na o lw arfic  Igncysk Olimpijskich. 
Jaka 0,-Jnlni wi jechał z pałacu na stadjon olim  
pijski krtnelerz Hitler

l KOCZYSTL O TY  A R C IE .
1’unktualnie o goiliz. 1S nastąpiło uroczyste 

otwarcie XI Oliinpjady w Berlinie, Nit dwie 
godziny przed otwarciem Igrzysk gigantyczny 
stadjnii zapełniony już był do ostatniego miej 
sea przez dziesiątki tysięcy widzów.

PR ZYBYC IE  K AN CLERZA  H ITLER  4
O godz. 16 przybył na stadjon kanclerz Hit 

ter w  townrzyst wie ministra spraw we wsi. Iłzt 
szy dr, Uricka. kanclerz przeszedł przed fron 
tem batatjonu honorowego i przy dźwiękach 
fantar zajnt miejsce w loży honorowej witany 
długo nicniilknąremi oklaskami 100-tysięeznega 
Buntu. Z prawej strony kanclerza zajął miej 
Soi; prezy itent m ęilizynarodowego komitetu o- 
bmpijskiego be. Baillel-Latour, w z lewej pre 
zydent niemieckiego konnteiu organizaeyjnega 
Lewald.

Przy dżoiękae.ii dzwiinow wciągnięto nu 
maszty flagi wszystkich państw, biorących u- 
dzial w  Igrzyskach. Następnie rozpoczęła się 
defilada

..MARSZ NARODOW*-.
Marne narodów na stadjon,ie olimpijskim  

trwał około 40 minut. Defiladę otwierali Grecy 
witani entuzjastycznie przez tłumy. INa czele 
reprezentacji greckiej obok prezydenta grec­
kiego komitetu olimpijskiego, następcy tronu 
Pawia, kroczył maratoński zwycięzca pierwszej 
nowoczesnej olirnpjudj w 1S1I6 r. Nplridon 
Louis'. Za Grekami kroczyli Egipcjanie wizbu Iza 
ją c  podziw swemi ezerwoneoii fezami, dalej de 
filowali Argentyezycy, Australijczycy Betgii- 
effiyey, mała reprezentacja AAysp Berinudzkieh. 
Boliw ja, BrązyIja. Bułgarja, Chile i Chiny. —  
Chińska reprezentacja została bardzo gorąco 
powitania. Następnie kroczyli przedstaw irJele 
Costariki, Koluirthji, Danji, Estonji i Uiulandji. 
Finów powitano entuzjastycznie, a entuzjazm  
tłumów dosięgnąj szczytu, gdy się pojawiła li 
ezna reprezentacja Francji.

Za Francja postępowała W . Brylanja. dalej 
Haiti, Holami ja. Indje, Islamlja, AAłoehy (w iła  
ne również burzą oklasków), Japonia. Jugosła 
w ja. Kanada. Ło łw a. Liehłenste.n. I.uxi mburg 
Maila, Meksyk, Monaco, N. ZelaJidja, Norwegia  
(gorąco oklaskiwana), a za Norwegją szczegół 
nie entuzjastycznie witana Austrja. Za Austrją 
defilowało Peru. Filipiny. Wreszcie serdecz­
nie witana

R EPREZENTACJA  POESKi.
Polacy wywarli dobre wrażenie.

Za Polską kroczyła humunja, potem Nzwe 
eja. Sztwajcarja, Poł. A fryka. Czechosłowacja, 
Turcja. W ęgry. Crugwaj. najsilniejsza po M. 
Zjednoczonych. A na końcu z szalonym rnttiz 
teizmem powlluna reprezentacja Niemiec

b a r o n  d e  O o i b e m i n  
4V ITA OLf^tfMADi;.

Po defiladzie twórca nowi.ezesnych Olimpjad 
baron de Coubertin (Miwilnt (tiinipjadę. Następ 
nie krótkie przemówienie wygłosił prezj dent 
niemieckiego komitetu olimpijskiego Eewald wi 
tając kanclerza i gości zagranicznych. I .uwalił 
zakończył swoje przemówienie prośbą do kan 
elerza o otwarcie Igrzysk Olimpijskich.

O F K J A L N E  OT W  AJ&CJE TG RŻYSK.
W śród zupełnej ciszy kanclerz Hitler ogłosił 

XI Olim pjądą iz 1!IT6 roku za otwarła. Przy 
dzwiękiieh fantar wciągnięto na główny maszt 
Hagę olimpijską. Równocześnie baterjc armat 
ustawione na wieży daiy strzały honorowe —  
Kulminacyjnym punktem uroczystości było wy 
puszczenie 3(1.000 gołębi pocztowych, które ma 
ją obwieścić na wszystkie strony ..uata. że 
Olimpjadn została otwarła.

Po odeg, aniu hymnu olimpijskiego pierw 
■szy zwyejęirea nowoczesnej olim pjady Grek Spi 
ridon Louis w łowrirzystwic prezydenta greckie 
go komitetu olimpijskiego, następcy tronu Paw­
ia udat sie do loży kanclerza Hitlera i wręczy! 
inu gałązkę oliwną, jako symbol pokoju i zwy 
eięstwu olimpijskiego. Następnie I ouis w iown 
rzystw ie burmistrza Aten Kotzaasa zapalił og 
niem z Olimpji zniciz olimpijski, który płonąć 
bidzie przez 16 dni na stadjunie olimpijskim.

PRZYSIĘGA OLIMPIJSKA.
I’«  tym uroczystościach zawodnicy wszysi 

kich państw ustawiły się w DÓlkole wraz ze 
wszystkieini sztandarami. W  środku półkola 
niemiecki zwycięzca olimpijski Rudolf 1 miuyr 
tótożył w imieniu wszystkich zawodników przy 
slegę olimpijską o następującem brzmieniu: 

„Przysięgamy, że na Igrtzyskach Olim pij­
skich będziemy wajezyli ,po rycersku, zgod 
nie z regirluminem. ku chwale sportu i za 
sztćinaary naszych państw".

Froezystoscl otwarcia Olimpjady zakończy 
ty Się wymarszem narodów, biorących urieiat 
w Igrzyskach.

JA PO N IA  B Ę D ZIE  PO K R YW A Ć  KO­
SZTA PRZYJ 42.DU Z A W O D N IK Ó W  

N A  O L IM P IA D Ę  \Y ROKI 1940
Jnpoiisk' przeilisław itiel w m iędzyn arodo­

wym  kom itecie o lim p ijsk im  hr. Soejim a ośw iad 
czył, że japońsk i kom itet olim ipijski p rzeznaczył 
julż ló  m iljon ów  jen na organ izac ję  obnupjady 
w  IWO r. 15 m il jo  nów jen  kchndef otrzym a 
od rządu w- fo rm ie  subwencji, pozostałe 10  m ił- 
jon ów  kom itet uzyskał od różnych  gmin m iejs 
kioh, o rgan izacy j irt;p. K om itet p rzeznaczy! już 
m iljon  jen  na p ok ryc ie  kosztów  p rzyjazdu  za ­
granicznych zawodnikćiw  na olim p jade

in S Z P A M A  W Y C O F A ŁA  S1F 
Z IGRZYSK OLIM PIJSKICH.

Hiszpański kom itet o lim p ,jsk i zaw iadom ił 
berlińsiki kom itet o lim p ijsk i, że ze względu na 
sytuację polityczną H iszpanja nie w eźm ie  u- 
działu w igrzyskach olinupijskieh.

D la o fic ja ln ych  gości X I O lim p jady zostało odegrane, w  obecności m in istra spraw  w ew ­
nętrznych  dr F ricka  specja lne m isterjum .



rtKUiUfcR4* z dnta 2 -g » sierpnia 1#*B r.

Pod znakiem pięciu kół
(Dokończenie ze str. 5-ej)

ludzi. N ikogo  nie puszczają. D obijan i sic do sa 

m ej sztachety. Tłum aczę, że jesien i z prasy, po 

kazu ję legitym ację rad ja  i prasy, ale nie nie 

pom aga. N ie chcą wpuście. Tak i jest roztkaz. 

Jakaś starsza pani zn iecierp liw iona  czekaniem  

odbiegła w  bok i lu przez sztachety, a sztache 

ty  w y sok i e. Podciągnęła do pasa sukienkę. 

O dkry ło  zgrabne nóżki i jue byta na d rugie j 

stron ie, ale tutaj osaczyli ją  polic janci w b ia ­

łych ezapkafeh, hialyciii rękaw iczkach  i szarych 
spodniach. Zapłaci hicdmlka k i'k a  m arek. A ja 

chciałem  pój-ć  w je j ślady Czuję, że tam eo i 

się mus. dziać pięknego. W spom inam , Iiow iem , 

że dziś yd ' odzie  się generalna prótia święta 

m łodzieży. Długo nic czekając biegnę na poste 
runek p o licy jn y  i z oburzeniem  m elduję; że jest 

tu skandal. B iorą  mnie za Am erykanina, zaczy­

nają m ięknąć ich -serca i p rzedz ie la ją  polic jan  

ta. Który prow adzi mnie do bram y, ktćjra an- 

rev.c.ie otw iera  się dla mnie. Ten  wysiłek opla 

c d  sję. bo to co zo-baczyłem na M adjonie, zosta 

n ie m i w  pam ięci na całe ż ,c ie .

JAK W BAJCE
Była cicha. p :ękna noc. trwiazd jeszcze nfhJ 

było . S tad jor zapełnił się 100 ly - 'ęczn ym  tłu­

mem. Ani jednego m iejsca. La/ę do łoży praso 

w ej aż na samą górę trybuny. K ilkadziesiąt rć- 

fk-któró-., s.Kierowujc ;a.p\ światła na sam 

środek boiska Tam  na boisku jest dzień,- a nu 

trybunie ciemna noc. Tam  na stadjonie odbywa 

się popis gim nastyczny m łodzieży. Zielona tra 

wa. K o lor bieżni jest czerwony. Ml odzież uhra 

na jest w b iałe koszulki i b iałe s|MHlenki. ale 

są grupy, które js-siada ją  stro je  koloru  cieliste 

go. są to przew ażn ie d ziew czynk i, strum ienie 

św iatła za lew ają  boisko. M łodzież ustawiona 

jest w zdłuż całego boiska. Jedni bawią się pil 

ką, drunzy poarzucają na płótnie jednego ze 

swoich kolegów , inni znowćnż w ym yślili zręczną 

zabawę podaw ania przez jednego sztafety.

W szystko  to razem  tw orzy  obraz jak  z baj 

k,. Wiszys- v p-w iezą bez żadnej' kom endy. W i­

dać w  tern jaką." głęboko ukrytą i«y$ l. M łod zie j 

ćw iczy. M łoazież n iem iecką zdaje egzam in. Na 

kom endę dziewczęta zaczynają  śpiewać'. Stoi 

długi szereg1 dziewczynek. M ają długie w arko­

cze. K o lo r włosów- d-ebrany. Są brunetki. Spie 

w a ją pieśń pochwalną stad ion  słucha. Nikt 

n ic odw aży się pow edzieć słowa. N ikt n ie za­

mąci tej uroczystej c.hwTi. Tam  z lew e j strony 

zaczyn .iją  w olno schodzić po szerokich scho­

dach niosący sztandary Las ko lo row ych  flag  su 

nie coraz niżej. Schodzi na -czerwoną bieżnię 

i bieżnią otacza stadjon. .Młodzież niem iecka 

n iesie flagi wszystkich narednw \.i po--zątku 

idą fiagi białe z kółeczkam i. Są to fla g i o lim ­

pijskie. To  -jeszcze nie koniec. W szystk ie flaga • 

zaczynają  w ykręcać n y  flo resy . M łodzież za­

czyna gim nastykow ać się. Jest to specja lny nu­

m er program u. F lag i z boiska znajdu ją s.ię po 

Dbrwil: na ostatn iej kondygnacji stadjonu. Tłum

podnosi w ysoko g łow y. Na tle  ciem nej nocy 

w d a ć  m aszeru jące sylwel-kj i cienie flag. Ko 

row iłd  ta jem niczych  postaci prżesuwa się 

wzdłuż całego Iniiska, a po chw ili re flek to ry  

oczy sw o je  sk ierow u ją rów n ież ku g<órzc, Za 

pala się nad boisk iem  gw iazda, która rzura 

niebieskie prom ien ie na stadjon. U lw orzon . z 

p rom ieni baldachim  okryw a slad/Jii olim pijsk i. 

Jest to etid techniki. Kopuła baldachim u sięga 

-bardzo wysoko, Gdzieś tam hen w n iebie łączą 

się z sobą te m iło dla oka prom ien ie. T rw a  to 

dosyć długo.

UDERZYŁ Dl* OH
Gdy uwaga tłumu skierowana była  na efekty 

św ietlne, w  tym  m om encie zapalono zn icz olim  

pijs-ki i w a lić  zaczął dzwon.

Jest to  ty lko  próba, ale w uszaah b ic i. tego 

sp iżow ego dzwonu o lim p ijsk iego  ji«z,ostanie mi 

na cnłc życie. Jest w- tern głas potęgi, głns fwićr 

czej m łodości, a jednocześnie rozkaz i prośba 

„W o ła m  m łodzież całego świata na s ta-t" 

D zw on w ali, a echa dzwonu rozlew a ją  się wśród 

n ocy  po  okolicach  Berlina.

lO u o o O  O S Ó B  U  W Y J Ś C tA

^łróba gen eia ln a  oma się ju ż ku końcow i. Za 

czyn a ją  schodzić ;z boiska grupy m łodzieży. 

Gaśnie iampa. W ygasa .zn icz. Przestaje bić 
dzwon. I raptem 100 tysięcy ludzi zechciało 

jak n a jp ręd ze j znaleźć się ną_u liey. w  sam ocho­

dzie, tram w aju , czy pociągu. M yślicie*' że hv( 

Iłok? N :e. Spokój n ie został naruszony. D enio

,Słc .ffłośniki poi/uformowały piihlicznow- o po­

ciągach U przejm y glos pow iedzia ł o k tóre j go 

d ż in ie  od e jd ź .e  pociąg do T iergarłen , 3  k tó re j 

m ożna L o d z i e  jechać do śródm ieścia. T łum  w y  

lał się ze stadjonu. Poc iąg i, autobusy i sam o­

chody rozw iozły  Jio północy luclzi. którzy w i­
d zie li' bajkę

Pr ze/ dłuższy e^n-s nie m ogłem  zasnąć Trud 

110, stra znie trudno jes l pisać o !vch rzeczach. 

Te wszystk ie  wrażenia muszą ..uleżeć ,tię“ . Tak  

na gorąco 11 ic _p o jd zie- dobrze, ale za dw ie  godzi 
rwy leći <1 , Polsk i .lunke.rts.

Aloiże któregoś dnia i on przyw-iezie dla mnie 

jakąś w iadom ość z kochanego W ilna. Berlin. 
Koehstraase 4, I p iętro  u Fr. F iszer.

IA K ( >SL A W  NI IX ; I E< . K I .

Nad ciche m, mirtrem Gffinau.
D o Griinau z Berlina jedz ie  się sam ochodem  

dobrych 40 minut, oczyw iśc ie  jeśli samochód 

pędzi z szybkością przeciętną 00 km. na godz. 

nę. Griinau to prześliczna m iejscowość. Tu mieś 

ci się

t o r  r e g a t o w y .

W  roku zeszłym  Verey zdobył na tym fo rze  

m istrzostw o Furoipy i -Śfat się teraz postrachem 

wszystkich sk iffis lów .

Przy jecha łem  na tor około goo/.iny 16. Na 

w odzie  nie w idać a-mi jedn ej lodzi. W ioś la rzy  

jest jak<iś mało. Dom yślam  się. oczyw iście. że 

lo nie jesi w idoczn ie teraz ,jxira na treningi. 

P o  godzinnem  rozglądan iu  isię już

Brazylja wynos/ z hangami 
.-swoją czwórkę.

Chłopcy średniego wzrostu i n iczen i nie w yróż 

ilia ją  się, nawet w iosłow an iem , a le o to  w yłażą 

ł hangarów

IV i t l k o lu d y .

Na piersiach m ają USA, Am erykan ie w  w ioslar 

,stwie stanowią jpotęgę. T rzy  poprzedn ie O lim pja 

dy skończyły się zw ycięstw em  Am eryk i, zw łasz

liitoaowiiiit w
a R Y P A P - f E r S B I E N I E  
B O L E  < iŁ O W Y Z E B O I K i l a

Iąoł^d

p a t r z c i e  ■ » «  BWOSMCI UTflM PAJA

B B 1 M

Wzdłuż i wszerz Polski
Runął w  przepaść znany konstruktor 

silników samolotowych.
Podczas wycieczki górskiej na czeskiej stro 

nie Podkarpacia- w okolicy Zielanego .Stawu 
(K ieżm ark), wskutek oderwania się hasa. spruli 
ze skały w  pnzepaść znany konstruktor silni­
ków samolotowych inż. Stanisław Nowkunski.

Inż. Now i uński pracował w zakta<-ich lot­
niczych .sk u d li- i był współtwórcą samolotu, 
na którym kpt. Bajan osiągnął zwycięstwo w 
rhallcngchi.

Lotnictwo polskie straciło zdolnego i za 
siużonego konstruktora.
Zwłoki inż. Nowkuń.skirgo przewieziono do 
W arszawy, gdzie odbędzie się pogreb.

Kinematografy m większych miastach.
W ed łu g  ostam eh obliczeń, k inem a iogra fy  w 

m iastach polskich. liczących  ponad IbO tys m ie 
szkańeó-w sprzedały w  1916 roku /w tysią.efieh 
sztukj 31.469 b iletów , z tego w W jr s i  iw ie
10.-535, w  Lodz i 5 730, we L w ow ie  2.952. w P o ­
znaniu 2.231. w K rakow ie  1.982. w- W ilnie  
1.776 biletów.

Jaracz i operetka m tleńska w Krakowie
W najb liższą n iedzie lę  kończy w k rak ow ­

skim  leatnze im. J. S łow ack iego sw oje  gościnne 
występy teatr warszaw ski Stefana Jaracza A 
teneun. W  diniu 3 sierpnia rozpoczn ie  goś­
cinne w ystępy w teatrze  krakow skim  operetka 
w ileńska w drodze pow rotn ej z występów w 
Krynicy,

W anda Parylew tezowa w więzieniu 
ki a kowskiera.

P. W’. Parylewiczowa [została przewiezhrua 
1  więzienia w Tarnowie do więzienia w Kra

kov ie. Razem  z nią p rzew iezion o  i „pośredn icz 
k e " w  aferach P a ry lew ie zo w e j —  F le ischerow ą.

Biurokracja w Warszawie.
Jedno z warszaw kich  pism poda je  następu 

jąeą h istorję:

Służąca artys fk i R óżańsk ie j w  czajiie w a lk i 

7. oszalałą kocicą, odniosła szereg ciężkich po 

Kąsań  szyi, ram ion i tw arzy \VV - ! ; -  po-wnż- 

nych jm dejrzeń, że zw ierzę  dotkn ięte jest wście 

klizną, zabrano je  do zakładu u tylizacy jnego , 
a służącej polecono, by jakn a jszyh c ie j udała się 

da Pan slw ow ego  Zakładu Ilig jen y ,-  ceJem d o ­
konania zastrzyku.

Służąca zg łosiła  się do Państwowa go Za 

kładu H ig jeny. Tam  zapytano ją przedewszyst 

kó-ni. czy należy do nbiszpieczal-ni. Gdy odpo­

w iedzia ła  tw ierdząco, sk ierow ano  ją  do ambii 
la torjum  ubezjiieczaln i, gd zie  m iała otrzym ać 

zastrzyk

Służąca p. R óżańsk ie j poszło w 'ęc  następ 

n tg o  dnia do ubezpieczalm . gd zie  zażądano dŁl 

n ie j książeczki.

Oika-załą się, że słuiżąca książeczki nie ma. 

pon iew aż pani, w y jeżd ża ją c  na urlop, pozosta­
w iła ją  zam kniętą w  b iurku. U bezp ierza ln ia  od 

m ów iła  w obec tego  udz.e lem a pom ocy pokąsa 

inej.

Już czw arty X iień  pokąsana przez wściekłe 

p raw dopodobn ie  zw ierzę  służąca p ozosta je  bez 
pom ocy lekarsk ie j, diiatego, że jak iem uś b e z ­

dusznemu b iu rokrac ie  n ie m oże przedstaw ić 

papierka.

cza w ósemkach, gdzie  są jak oby  fenom enalni. 

Gram olą się y-olno do iswcj hid/ii. Stoi k ilka ki 

bicó-w. Jest oczyw iśc ie  fo togra f, jak iś pan z 

brzuszkiem  i trener, k tóre siada do m otorów ki. 

N’ a w odzie  już czeka od kilkunastu minut 

aptirat kinowy, 
który film ow ać będzie trening. Zsąiewne dla 

własnego użytku. Am erykan ie  sprytni Są bar 

dzo. N ic i nikt tak nie nauczy jak w łaśn ie nim. 

Zaw odn ikow i m ożna .pokazać' wwzystkie jego  blę 
d\. U dowodnić, /c w łaśnie robi źle  i musi po 

praw ić <się. Jeiżeli nie p op raw i się, usiądzie in ­

ny. W  A m eryce jesl całkem  inaczej niż u n:>6. 

U nii.s zawodnika dohrągo

p/eśct się rhurha. 
a jeże li, nie d a j 'Boże zachoru je, gotow a cała 

reprezentacja -wycofać się. bo drugiego i ze 

świecą -się nie znajdzie. Broszę .sobie nsuprzyk 

ład wyobrazić , żeby tak zachorował teraz A e- 

rey. Ktoifciy po jecha ł? M oże k tó ryś  z k ib iców  

AZS pow ied zia łb y  Kepel, ale z tym  Kcplem. to 

chyba trzeba na dłuższy czas zapomnieć.

Am eryka  nia zaw odników  poddostatkiem . O 

sada odb ija  od pom ostu. Ruszają. Dwa. trzy u- 

derzen ia i jnż ich nic widać. Braea w ioseł v 
woó-zie fenom enalna, a nie w idać, żeby c ią gn ę li 

na silę. O bserwuję p rzez dhuższy cza« przez 

lornetkę styl. Jest idealny. A le  a propos lornet 

ki. Na Oliimpj-adzie lornetka tak samo potrzeb 

na jest jak  b ilet -wstępu.

Na w od z ie  jest juiż n u li.  T renu ją  jedynk i, 

dw ó jk i, ćssemkji i czwórk i. W ch odzę  na chw ilkę 

do hangaru i oczom  n ie w ierzę, że leżą dw ie  

przepiękne

łrnlz/e japoński!*, wykonane z... sosny..
lak... z sosny. D otykam , wącham nawet, praw­

dziw a sosna m oże  ona tam trochę jest ezern-ś 

nasycona, ale fakt pozosta je  faktem , że Japoń­

czycy

nie sprow adza ją  drożsi oh łudzi z  cedro­
wego drzewa, jak  mjr to  r o b im y .

(łódź sprow adzona z N iem iec, kosztuje w Pols 

ce przeszło dwa tysiące zł. a heblują desr,i so­

snowe potem  k le ją  i m a ją  własne lodzi,-. Lzv 

są dobre? Chyba dobre jeże li Japońc/yc1* je ż ­

dżą. N ie są oni coprawda au to iy ie iem  w w ,oś- 

larstw ic, ale w każdym  razie kulturę sportową 

m ają bardzo w ysoko  postaw ioną.
Zastanawia m ię rzecz jedna, jak ci mali Ja 

pończycy mogą dorów nać o lbrzym om  z pod 
s/‘ andarfi gw iaździstego. Przeci-eż Am erykanie 

maja_ dzięiki w zrostow i i -siln ejszc i dłuższe- ]io 

cist^nięcia. a ci

krępi i m ali ehłopey w  okularach  
!>rzeh/ą wodę.

Tem po. Jakoby właśnie za rzyna ją wszy.-Jkic-n 

tempem ale na treningu nie mcżnn było  lego  

zoŁuczyć. W y jech a li bardzo skromnie.
W  rozm ow ie  pryw atnej w yp łyn ęło  coś o o- 

kularach Japończyków . D owcipniś m ów i, że  Ja 
poiiez-fK mu praw o wlo-żyć oku lary tylko w ów  

czas, gdy zda maturę. Jest to jakgdyby leg ify  

macja in teligencji. Wszytscy inni ślepcy mogą 

chodzić poom aoku. O czyw iśc ie  -był to żart, Tc 

japońskie okulary są to poprostu zw yk le, szli 

fow an e szkła. Noszą je  dlatago, żeb y  osze-zę- 

dzić w zrok  przed  kurzem , w liftrem  i t. p.

W  Griinau jest pięknie. T o r  wynosi 2 lys ią 

ce m etrów . U m ety m ieszczą się z obu stron 

w ielk ie  trybuny. Jedna jesl drewniana, a dru 

ga m urowana, p od  fą ostatnią są biura, lokale 

klubowe' i inne urządzenia. IN a werandzie siedzi 

m or w ioś larzy i kibicó-w. P od  w ieczór zaczyna 

być' gw arno.

Polacy przyjechali pn«l wodzą Dhiao- 
tszcws-kicgo dopiero we środę 

w ieczorem . P ierw sze  tren ingi rozp oczę ły  się 

w  czwartek
W oda w  Griinau jest p raw ie  d c  jąca. 'Wszyst

k ie to ry  na treniingj nie są dzielone, K o lorow t 

boj-.- w idn ieją  ty lko p0 zewnęlrznych  torach.

N iem cy o w ioślarzach polskich od zyw a ją  się 
z uznaniem ale

o jedynce wolą milczeć,
bo m ają sw egą d ob rego  skilistę. k io ry  jest na 

ó złe ją  N iem iec na zlo ty  medal. Staje się w ięc 
on

ry walem Yei-ey a.
a \ ercy musi przecież wybrać.

W ioś la rze  w (jriinau Irenujh , zasadniczo ra 

110 i pod w ieczór, ale zdarza się często, że iiic  

k tóre osady w y jeżd ża ją  i w południe w sam u 

pał. W łocliom  w N iem czech jest zim no.

W ioś la rze  do startu mają jeszcze sporo cza 

su. Re.gaty rozpoczną uię dsrpiero- w jm low ie  I- 

grzysk Olimpij-skieh. N ic ti ż dz-iwnego. że pro 

wadzone są ta/k intensywne ti-emiigi. M ożna 

tak siedzieć nad wodą godzinam i i patrzeć, ter 
na Biaz> iiijczykow. to na Japonczskow . A m ery  
kanów, W ęg ró w  czy innych.

W  Griinau m ożna odpocząć- po rui hu w Ber 
linie. Jest tu

e/s za. daleko głębsza n i i  w Trokach.
Nikt nikomu nie przeszkadza. Każdy n hi sw o­
je. P rzygryw a  dyskretna muzyka nadawana z 

płyt przez ogrom ne głośnik i, które przypom ina 

ją mi rozpylacze  w ody w idziane w Holandjz 

przy pod lewan iu  kw itnących  ląk. Taki 

głośii/czek to cały majątek.
Kosztu je ba jońsk ie sumy, a w N iem czech jest 
tego pełno.

Do Griinau przyjadę jeszcze pewn<, za k ilka 
dni. no i o czyw iśc ie  w oni 11 regat jeżeli w tym 

samym czasie nie będzie .startować Kucharski, 
ałbo n ie -wypadnie pó jść  na Bosi Stad jon ;1 .» • 

mecz p iłkarsk i.

Post Stadjon
leży p raw ic  w samem -'ródmieśi-iii. Jest to dru­

gi w  ^Niemczech stadjon s-portowy po stad jem ^ 

olim pijsk im . M oże pom ieścić w ygodn ie  30 iysie 

cy w d zo w  W spaniała jest tna in ia  lekkoatleta 

Czna na k tóre j trenuje m łodzież i urzędnicy 

którzv stają do odznak; sportow ej.

Tu -piłkarze polscy będą grać pierw-sz-y sw ij 

m ecz z W ęgram i.

Złośliwi mów/ą, że pierwszy i ostatni.
ła; len, kto przegryw a, jadzie  odrazu do domu.

JA R O S L a W  s IKCIKC.KI

Następca troaiu greck iego  k.s. Pa-wet z 1-szym 
o lim p ijczyk iem  z 1896 r. Lou isem  na lotnisku 

T em p e lh o f w  Berlin ie.
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Hodowla owiec i produkcja wełny w  Polsce
Jeunym z licznych  i w duży eh ilościach spro 

w adzan ych  z zagran icy tow arów  jest wełna ow  

cza.

r  1929 sprowadziliśmy za 76.9 in/lj. 
zł wełny surowej i za 54.6 m/lj. zł. —  

pranej.
Od tego czasu wartość im portu zm niejszyła się 

pokaźn ie, huk ze względu na polan iem e wełny, 

ja k  i

znaczne zmniejszenie przywozu  
w ełny pranej, znacznie d ro ższe j od surow ej. 

"W r 1 '.Kia w artość oprow adzanej w e łny niepra 

ne j w ynosiła  ju ż  35.5 in ilj. z ł ,  a pranej —  ty ł 

iko 14.2 m ilj. zł.

N ależy zaznaczyć, że dopier<> ostatnie lata 

p rzyn io s ły  w iększe za in teresow anie się h odo­

w lą  ow iec  w  Polsce. Zaczęto  szukać dróg, zm ie 

rza jącyeh  do opłacalności h odow li ow iec ; zo r­

gan izow an o  T a rg i w  Poznaniu w  celu u łatw ię 

n ia ro ln ikom  bezpośredn iej sprzedaży wełny 

p rzem ysłów  com,

zwiększono domieszkę wełny krajowej 
przy dostawach państwowych.

przez co w zrosło  zapotrzebow an ie  na wełnę gn i 

toą, k tóra  jutż dziś jest w ię c e j poszukiwana, niż 

o ien ka i t. p. P om im o  tych w ysiłków

spożycie wełny krajowej ledwie 
przekracza 18 proc. zapotrzebowania

ogó ln ego , reszta zaś —  82 proc —  przypada 

□ a  wełnę im portow aną.

N ie  ulega w ątp liw ości, że stan ten jest wy­

n ik iem  n iedocen ian ia znaczenia owczarstwa w  

Polsce. P og ło w ie  ow iec nie wzrastało, lecz w  
n iek tórych  latach malało

W latach 1929— 1934 pogłowie owiec 
„trrzymy wato się na poziomie 2,5 mil j. 

oztuk.
3  dop iero  rok  ubiegły w skazu je na w yraźną 

rrmianę w  tym  kierunku w  porów nan iu  z r. 

m t
wzrost pogłowia

w yraz jł s ię cy frą  2+6,9 tys. sziuk, t. j. 8,8 proc 

a  w  odn iesien iu  do r. 1932, na jbard zie j upośle- 

-dzonego, wzrost ten sięga 312,9 tys. szt., czyli 

12,6 p roc

Natomia-st w  stosunlku do przyrostu  ludnoś 

*ci w 'Polsce

pogiow.e owiec zmalało 
■aż do roku 1934. W  r. 1929 na 1000 mieszkań 

•ców m ie liśm y H I,6 sztuk ow iec, w  r. 193+ już 

•tylko T7.3 sztuk zaś w  r. 1930 —  83,8 sztuk 

Jak w ym ka z  ostatniego wzrostu pog łow ia , nie

dawno zapoczątkow ana przez rząd akcja  pop ie 

rania h odow li ow iec  w yd a je  ju ż  o w oce  i roku 

je  pa przyszłość dobre  horoskopy.

W  r. 193+ m ieliśm y w Po lsce  w  gospodar­

stwach rolnych

2.533.44' sztuk ow iee, 
w  tom 1,08-3.067 sztuk j/oniżej jednego roku i 

1,447,378 roeznycli i starszych. P o g ło w ie  to  sta 
now i

mieszaninę najrozmaitszych odmian 
i ras.

w które j rzeczoznaw cy s tw ierd za ją  istnienie 

trzech  zasadniczych (typów  zw ierząt odnośnie 

do runa: ow iec  cienkorunnych, ow iec  grubo- 
w ełn istycb  i w reszcie  ow iec  t. zw. kożucho­

wych. Stosunek ilośc iow y w poszczególnych  ty 

pach ulega stale pew nej

ewolucji na korzyść owiec 
kożuchowych

kosztem  b. w ydatnego zm niejszenia się p og ło ­
w ia ow iec  cienkorunnych i w  roku 1934 w go 

spodarstwach ro lnych  m ieliśm y 16 proc. ow iec 

cienkorunnych, 24 proc. grubow ełn islych  j  60 

kożuchowych.

Szacunkowa .produkcja w  utaj ow cze j niepra 

nej w r. 1934 wynosiła około  5,300 tonn. W  

tym  sam ym  roku uprowadziliśm y z zagranicy 

12,270 tonn wełny n iepranej i 2,860 tonn pra- 

n «j. Zam ien iając wełnę p raną na niepraną (100 

kg. liieipranej wełn> rów n a  się 25 kg. pranej) 

otrzym am y

globalny przy wóz wolny surowej 
23.710 tonn.

Ogólne spożycie  w e łn y  surowej w  Polsce wy 

niesie zatem  ók o ło  29 tys. tonn (5,300 tonn 

k ra jo w e j i 23 700 tonn im portow anej). W ełna 

k ra jow a w ogołnem  spożyciu  stanowi za ledw ie
18,3 proc.

W ą tro b a  jest filtrem  dla k r w i
Zanieczyszczona krew  może powodo 

dać szereg rozmaitych dolegliwości, bó 
le artretyczne, wzdęcia, odbijania, bóle 
w  wątrobie, niesmak w  ustach, brak 
apetytu, skłonność do tycia, p lam y i 
wyrzuty na skórze.

C H O R O B Y  Z E E J  P R Z E M I A N Y  M A ­

T E R I I  M S Z C Z Ą  O R G A M Z M  1 P R Z Y ­

Ś P IE S Z A J Ą  S T  A R O Ś Ć .

Racjonalną, zgodną z naturą kuracją

jest normowanie czynności wątroby i 
nerek. Dwudziestoletnie doświadczenie 
wykazało, że w chorobach na tle złej 
przemiany materji, chronicznego zapar 
ciii, kamieniach żółciowych, żółtaczce, 
artretyzmie ma zastosowanie „Cliolek* 
naza" H. Niemojeyvsk’ego.

Broszury bezpłatne wysyła labor, fiz. 
chem. Choiekinaza H NiemojowSkiego, 
W arszawa, Nowy-Świat 5 oraz apteki 
i składy apteczne

Likwidacja propagandy komunistycznej w Warszawie
Od dłuższego czasu na lerenic W arszaw y  

zauważeni, maso w napływ  różnego rodzaju li 
tenatury (książek, broszur 1 odezw) o treści wy- 
w rotowej.

Nocy nnegdajs/.ej funkcjonarjusze policji 
poliryetmej przy udziale policji mundurowej do 
konali ouoło 4b rew izyj które dały rewelacyjne  
wyniki.

W' księgiu-ni „Tom '1 (Leszna 77), k łórH zo­
stała przeistoczona ze zlikw idowanej przez w la 
dze bezpieczeństwa czytelni „Książka", subsy- 
o jowąnej przez K P I’ (Koniunislyetzna Partja Pol 
ski), znaleziono wiele książek nielegalnego po 
chodzeniu, przeznaczonych do szerzeniu komu­
nizmu wśród mtoozieży. Podobny m aierjal zo­
stał znali ziony w  czytelni V ruehimana (Świę

Tanio podróż do Niemiec na

w Królewcu (Prusy Wschodnie)

od 23— 26-go sierpnia 1936 r.

Międzynarodowi* W ystawa Wzorów
Technika —  Rolnictwo
Pokazy zwierząt hodowlanycn
W .elka wystawa budowlana
W ystawa rzemieślnicza i liczne wystawy specjalne
W ielki udział zagranicy
ok. 100.000 m 2 terenu wystawowego
W r. ub. zwiedziło Targi przeszło 160.000 osób

Z n a c z n e  u l g i :  Zniżki na kolejach
Bezpłatny wstęp na Targi 
Udostępnione zwiedzanie Królewca 
Tanie noclegi
Tanie wycieczki po Prusach W schodnich

Datsze inform acje i bezpłatne wydawanie legitymacyj targowych usku­
tecznia przedsiawiciei honorowy Niemieckich Taigów W schodnich 

p, Wilhelm Otto, Wilno, Sadowa 8, te'. 10-57

Wielojęzyczny prelegent
Na w sze lk iego  rodzaju  kon ferencjach, z jaz 

dach  i kongresach na terenie m iędzyn arod o ­

w ym  iz udziałem  delega tów  różnych  k ra jó w  
•kwestje ję zyk o w e  n ie jednokrotn ie  są pewną 

p rzeszkodą w norm alnem  prow adzen iu  obrad. 

D otychczas p rzem ów ien ia  b y ły  p rzew ażn ie  wy­

głaszane w języku  'francuskim, a następnie tłu ­

m aczono je  jeszcze mi dwa Lub trzy  inne ięzy 

k i. P row adzen ie  obrad  w  ten sposób b y ło  bar 

d zo  n iedogodno, gdyż tra riło  się dużo czasu, 

a  n ie jednokrotn ie  uczestnicy, m niej zaawansowa 

zii w  ‘znajom ości danego języka, m e m ogli nałe 
ży c ic  wgłęb ić się w  treść naukow ego odczytu. 

Chcąc tym  n iedogodnościom  zaradzić', berlińskie 

zak ład y  Siemensa skonstruow ały bardzo prosłe. 

a  jednocześn ie pożyteczne urządzenie, p ozw a la ­

jące  jednocześnie nadawać tę samą treść w kil 

kiu językach.

Zasada pom yisłowei instalacji polega na je# 

noczesnem nadawaniu przem ów ien ia  o ryg in a ln i’ 

go i tłum aczeń. P relegen t p rzem aw ia  do m ik ro ­

fonu, połączonego ze słuoliawkam i tłumaczy, 

k tó rzy  z bardzo  matem opóźnien iem  przem awia 
ją  do innego m ikrofonu . K ażd y  z uczestn ików  

kongresu posiada słuchawki i  pudełko  z szere­

giem  w yłączn ików . prz\ pom ocy k tórych  m oże 

połączyć sw oje  słuchu., ki z m ikro fonem  każde 

go  tłum acza. P rzem ów ien ia  orygina lnego  m ożna 

słucliać bezpośrednio. Um ieszczona na sali ta ­

b lica św ietlna zapow iada w  jak im  języku  ła­

dzie  wygłoszony referat i jak ie  przełączn ik i na 

pudełku  rozdzie lezem  odp ow iada ją  danemu tłu 
m aezeniu. T łum acze rów n ież m a ją  p rzed  sobą 

pudełka ro zd zie lc ze  i m ogą dokon yw ać tłum a­

czeń n iely lko z oryg in a lnego  p rzem ów ien ia , ale 
i z innych tłum aczeń. St. P

tokrzysta 35). O byaw u  czytelnie zostały opie­
czętowane, właścicieli zaś i kierownicy areaetn 
w ani.

Jednocześnie policja przeprowadziła rewrizje 
w  dziesięciu wydawnictwach oficjalnie legal­
nych. M. Li. w lokalach redakcyjnych „ W o l­
nomyśliciel", „Oblicze Dnia", „Chłopskie ju tro"  
„Lewar",- „Horyzonty", „Lew y  Tor" i „Błyski 
ku oUiorny!ślicielskie".

W e  wspom.„wnyeh r< dakcjach znaleziono 
wielką ilość materjułu kompromitującego.

W  lokalu Zw. Wolnomyślicieli (Królewska  
16) również znaleziono obfity materjał komu 
nlsiyczny. la/kał stowarzyszeniu opieczętowa­
no.

v* związku z wspomnianą likwidacją po­
licja przeprowadziła rewizje w wielu mieszka 
niaen wybitnych literatów i pisarzy lewicowych  
jnk również w mieszkaniu b. senatora Stefana 
Boguszewskiego. Ogółem aresztowano i  osa dzo 
no w areszcie kilkanaście osób.
lió '1

Adwokaci i aplikanci adwokaccy 
w  Polsce

W ed łu g  ostatnich  danych G łów nego U rzędw  
•Statystycznego na teren ie całej P o lsk i p rak ty ­
kuje obecnie 6.957 adwokatów, t. j. o 422 adw o 
ika+ów w ięcej n iż w  roku ubiegłym . Przeciętn ie  
na 10.001/ mieszkańców przypada 2.1 adwoka­
tów. Na teren ie okręgn  apelacy jnego  w arszaw  
ski ego p rak tyku je  1.949 adwokatów  (W arszaw a 
1.326, L ódź 252, Częstochowa 32. Sosnow iec 42). 
w  okręgu apelacy jn ym  lubelsk im  278 (Lub lin  
75), w wileńskim 326 (W iln o  146), w ka tow ic ­
k im  256 (K atow ice  97), wT poznańskim  590 (P o ­
znań 154, Bydgoszcz 54), w  krakow skim  1.253 
(K rak ów  464) o raz na teren ie  okręgu ap e lacy j­
nego lw ow sk iego  2.305 adw okatów  (l.w ó w  801 
adw okatów ).

'N a jw iększa stosunkowo liczba adw okatów  
zam ieszku je w e L w o w ie , gdzie  na 10 tys. mi es z 
kancow  p rzypada 23.3 adw okatów  w  K rakow ie  
stosunek ten wynosi 19.5, w W arszaw ie  10.8; 
■w Katow icach  7 4 w W iln ie  7*. w Lu b lin ie  6.5: 
w  Poznan iu  5.9. w  Bydgoszczy 4.2: w L o d ź . 
3.9 i t d.

L iczba aplikantów adwokackich w  ca łe j 
Polsce wynosi 3.367, z czego na okręg  ape lac ji 
w arszaw sk ie j przypada 718 (W arszaw a  540. 
Lódź 64, Częstochowa 10. sosnow iec 17), na Ok­
ręg apelacji lubelsk iej 63 (l.uh lin  23), wileń­
skiej 98 ( W ilno  56). ka tow ick ie j 67 (K atow ice  
231 poznańskiej 143 (.Poznań 57, Bydgoszcz 11) 
'krakow sk iej 796 (K raków  382), oraz na okręg  
apelacji lw ow sk ie j 1.482 ap likan tów  (L w ó w  4/41.

Premje P.K.0.
D nia 30 lipca 1936 roku odb y ło  się w  P o c z  

toiwej Kasie Oszczędności piąte publiczne piem. 
jow an ie  książeczek  na w k łady oszczędnośc iow e 
ipreimjowane serji III-e j.

W  p rem jow an iu  brały  udzia ł książeczki, n r  
k tóre  wn iesiono w szystk ie  w k ładki za ub ieg ły  
kw arta ł w  term in ie do dnia 2 l.pca 1936 roku.

P rem je  po zł. 1000 —  pad ły na Nr. N r 
150 393 187 980 195 630 233 321 236 564

P rem je  po zło tych  500 —  pad ły na N r. N r  
160274 160374 160996 161 165 163010 169713 
170 133 171 978 172 696 174 006 176368 187 702
193 238 196 046 203 362 205 439 210 312 210 675
217 620 218 131 220 806 242 949

Pft-m ję po złotych  250 —  pad ły  na N r.N r.r 
150 478 151 978 152 239 152 834 134 890 159 142
160 127 162 534 163 860 165 800 166 915 167 345
167 907 168297 168512 169 179 171 478 172 611 
172 888 175 197 175 213 176 140 177 867 ,178 572
178 689 179 715 1792741 180070 181 836 181 910
185 523 186 188 186314 187 700 191 844 196 453
196 718 197 745 198 066 198 182 199 205 199 212
206 406 207 405 209 570 209 968 210 695 212 462
212 945 213 550 216 070 217 *73 217 840 218 000
219 196 219 325 219 358 220*371 225 659 226 730
230 58.3 2.33 136 233 177 33 423 2.34 306 238 543
243 548.

P rem je  po złotych  100 —  pad ły  na Nr. N r.: 
150 005 150 297 150 589 151 5i 6 152 026 152 969
153 1.38 153 161 153 275 153 475 153 704 15.3 783
154 346 154 666 154 907 155.326 155 788 156 014
156992 157043 157060 157 179 158041 158 309
158 856 L>8 878 159 032 159 922 1 BOT)56 161*190
162 019 162 101 162 3.36 162 430 162 725 162 740
163 051 163 247 163 806 163925 164 106 164 374
164 790 164 929 165 081 165 209 165 893 166 393
166 623 166 907 167 565 167 683 167 697 168 207
168 480 168 580 168 707 169 138 169 201 p oraź 2-gi 
170 074 171 385 171 6,39 171 837 172 570 173 000
17.3 276 174 084 174 4,32 174 45.3 175 022 175 180
175 431 175 859 1 76 703 1 76 864 1 7 7 412 1 77 586
17 665 177 680 177 8.35 177 892 178 309 178 476
178 869 179 2.32 179 697 179 869 180 858 180 909 
180 021 181 041 181 378 181 738 181 773 181 840
182 161 182 294 183 787 183919 184 030 184 064
184289 186539 186 775 187 286 187 485 188047 
188 201 188 633 189 377 190 027 190 140 190 654
190 739 191 873 191 924 192 099 192 291 192 49C
192 581 192 884 193 000 193 026 193 639 193 917
194.347 194 726 195 057 196 010 196 709 197 651
197923 197945 198010 198695 199.313 199 3-14
200 111 200 117 201 685 201 828 202 250 203 492
20.3 562 206 079 206 086 207 404 207 537 208 410
210 010 210 197 210 416 210 745 211 200 211 230
212 154 212 398 212 783 212 848 215 064 215 409
215 733 216 311 216 392 216 574 216 762 217 157
217 522 217 594 218 076 218 227 218 505 2 l9  50S
219 670 220 527 221 567 221 685 222 654 222 939
223 352 224 326 225 408 226 446 226 485 226 683
226 776 226 856 227 267 228 417 228 689 228 806
220 118 229 945 230 878 231 790 233.329 233 537 
233 879 234 110 234 152 234 188 235 203 235 297
235 615 235 636 236 079 236 398 237 884 238 069
2,39 751 240 241 240 310 241.393 241 677 242 206
243 079 243 209 243 210 243 451 24.3 612.

O gółem  pad ło ,314.prem ij na łączną k-woti 
54.750 zł.

Za in teresow ań  w k ład cy  zostaną o p ow yż- 
szem zaw iadom ień ; listow n ie.

N a leży  zaznaczyć, że zasadą w k ładów  o sz­
czędnościow ych  p rem jow anych  se r ji 111 jest sta 
,V w zrost liczby p rem ij w  m iarę w zrastan ia 
w k ładów  na książeczce przyczem  po otrzym a 
niu p rem ij książeczki n ie  tracą sw ej w ażn oś­
ci, lecz nadal b iorą udzia ł w  następnyrh prem 
jow an iach  pod  w arunkiem  regu larnego op łaca­
n ia dalszych  wkładek.

K siążeczka S er ji Ii-e j,  na k tórą  padła prem  
ja w  pop rzedm em  prem iow an iu  dotychczas nie 
pod ję ta : zł. 100 Nr. 162 818.

Czas zamawiać drzewka owocowe, 
czas nabywać i wyslewat nasiona 

kwiatów zimotrwaiych

Centrala Zaopatrzeń Ogrodniczych.
wł.J. Krywko, WILNO, Zawalna28, tel.21-48 

Porady facnowe bezpłatne

KOPACZKI - KART0FLARKI
.G W IA Z D A  B.<

krajowe, niedoścignionej konstrukcji, bardzo 
lekki bieg na 1 parę koni do całodziennej 
pracę. Cena niska. —  Informacji udziela 

Fr. Świątecki, Wilno, Trocka 13 m 2. 
________________Żądać prosrekty,______________
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Teatr Muzyczny LUTNIA ‘
DZIŚ

W esoła fala lwowska
Początek przedstaw, o godz. 7 i 9

Podatki w sierpniu
W  sierpniu p łatne są następu jące podatk i
1) do 5 sierpnia —  jK/datek od energ ji e le ­

k tryczn ej w czasie od  16 do 31 lipca Itr.; do 
20 sierpnia —  tenże podatek pobrany p rze z  
sprzedaw cę energ ji e lek trycznej w  ciągu p ierw  
szych 1:3 dn i sierpnia *br.;

2) do 7 .sierpnia —  podatek  doch odow y 
od  uposażeń służbowych, em erytur i w yn agro ­
dzeń za najem ną pracę, w ypłaconych  przez służ 
l/odawcę w lipcu br.;

3) do 15 sierpnia —- za liczka kw artalna (za 
drugi kw artał) na podatek przem ysłow y od obro  
tli za rok 1936;

4) do 25 s ierpnia —  za liczka m iesięczna na 
jtodateL p rzem ysłow y od  obrotu  za rok  1936, 
* w ysokości podatku, p rzypada jącego  oz^ób ro * 
tu osiągniętego w Jipcu, przez wszystk ie  p rzed ­
sięb iorstw a obow iązane do pub licznego ogłasza 
nia sprawozdali o swych  operacjach  lub do skła 
dania sprawozdań do za tw ierdzen ia  —  a z in ­
nych przedsiębiorstw  p rzez p rzeds ięb iorstw a 
hand low e I i II kategorji o raz p rzem ysłow e f 
do V  kat., p row adzące p raw id łow e księgi han­
d low e.

Ponadto  płatne Są w  sierpniu zaległość: 
od roczon e  lub rozłożon e na raty z term inem  
płatności w tym  m iesiącu oraz podatki, na któ 
rc p łatn icy o trzym a li nakazy płatn icze z te r ­
m inem płatności rów n ież w  tym miesiącu.
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Wieści i obrazki z kraju
T r o k i

Postawy
—  U R A Z IŁ O  S IĘ  O G ŁO S ZE N IU  O O TW AIS  

n u  W  D N IU  1 W R Z E Ś N IA  R. B. P H Y W A T N E - 
GO G IM N AZJU M  K O E D U K A C YJN E G O  T w a
,O św ia ta " w Postawach. Na specja lne pod k re­

ślenie zasługuje fak t uruchom ienia ju ż w  roku 
b ieżącym  także i d rug ie j K lasy, co p ierw otn ie  
nie leżało  w zam iarach in ic ja to rów  gim nazjum . 
E gzam ina wstępne do obu t. j. dci p ierw sze j 
i d ru g ie j k lasy odbędą się w  dniach 27— 29 
sierpn ia, przyczem  p rzy ję c i m ogą hyc kan dy­
daci bez egzam inów , k tórzy  z ło ży li je iv  in­
nych g im nazjaę ji w  term inach przed w akacjjj 
mych. G im nazjum  będzie  się m ieściło  w  grun­
tow n ie  odrem on tow anym  gmachu p rzv  placu 
M arszałka P iłsudskiego, w k tórym  istniało tak 
że przed  stu łaty t. j. da chw ili zam knięcia 
g o  przez zaborcze  w ładze rosyjskie.

N a leży  dodać, iż spokojn y  charakter Pwstaw 
po łożen ie  m iasteczka sprzyjając®  ro zw o jow i 
sportu za rów n o  w  okresie letn im  jak  i zim ow ym  
oraz dogodna kom un ikacja  >tano\vią nader po­
m yślne warunki dła istnienia i rozw o ju  nowo 
o tw a rte j uczeln i.

Głębokie
—  N A  OBÓZ D O  R A C K IE G O  BORU. K o ­

m enda Pow iatu  P rzysposob ien ia  W o jsk ow ego  
'w Głęhoikiem w ysyła  na obóz letni do lfą rk ieg o  
Boru, pow . brasławskiego. 30 n ajb iedn iejszych  
z D ziśn ieńszczyzny ch łopców  —  Strzelczyków  
w  celu odpow iedn iego  przeszkolen ia. Kurs po- 
■trwa 3 tygodn ie.

Brasław
—  PRAGĘ O Ś W IA T O W E  W  KOP-ie. W  dn
-i2H lipca r. b. z ram ien ia  D ow ództw a Korpu- 

•<su Ochrony P ogran icza  p rzep row ad ził inspekcję 
w  d zia le  ośw iatow ym  baonu K. O. P . T ro k i —  
tp t. Jam ka Koperski, sze f oddzia łu  wych. żołn.
ii. O. P. In spek iju n u jący  specja ln ie  in tereso­
w a ł się żo łn .erską szkołą początkow ą, obuw ią- 
zu jącą  żo łn ierzy  n ie p os iada jących  w ym aga­
nych w iadom ości o raz stopniem  uśw iadom ien ia 
społecznego szeregow ych.

P raca  ośw ia tow a p row adzona jest w o d w o ­
dach i na strażnicach. Na uwagę zasługuje 
spraw ność re f  wych. żołn . D -wa K. O. P w 
obsługiw an iu  p ododdzia łów  i strażn ic K. O. P  
w  prasę i p om oce  naukowe. P o  n iedaw no p rze ­
p row ad zon e j reorgan izac ji b ib ljo tek , w yróżn ia  
się sprawność obsługiw an ia  punktów  h ih ljotccz 
nych  w  jiododdzia łach  i na strażnicach, wsko 
tek czego zw iększą się irekw en c ja  czyteln ików  
n ie ty lk o  w o jskow ych  ale i cyw ilnych , k orzysta ­
jących  z b ib ljo tek  K O. P. Poczynan ia  o św ia ­
tow e w  pasach gran icznych  dają pow ażne re ­
zu ltaty.

Instru ktorzy ośw. i prop. K. O. P. w ykazu ją  
co ra z  lepsze fo rm y  w- oddzia ływ an iu  w ych o­
wał.. czem  na szeregow ych  i ludność cyw ilną.

(R.).

Gnrtno
— N A D U ŻYC IA  W  M AGISTRACIE. W  dniu 

31 li p a  decyzją yiceprezydcnta miasta Grodna  
zwolniony został ze stanowiska naczelnika wy­
działu przedsiębiorstw miejskich pan ilirsz  
Tarłowski, któremu udowodniono działalność 
na szkodę interesów miasta. Komisja uspraw­
nień administracji miasta Grodna przewiduje 
jeszcze kilka zmian na odpowiedzialnych sta­
nowiskach w samorządzie miejskim.

K l A f f l O L

—  D A LS ZE  PR A CE  M E LIO R A C Y JN E  I 
RE G U LAC YJNE . Na posiedzen iu  rady p ow ia to ­
w e j pow . b rasław skiego  w  dniu 30 lipca rb 

u wywalony został wn iosek  nagły w  spraw ie  jak  

n a jry ch le jszego  rozpoczęc ia  dalszych  prac m e l 

jo ra ey jn ych  na teren ie  pow iatu  brasław skiego 

a szczegó ln ie  u regu low an ia  rzek  Chorobów ki, 
H ow czycy  i W ia ty .

W  w ypadku  rozpoczęc ia  tych prac na w :os 

nę 1937 r. za trudn ien ie zna lazłaby ludność p ó ł­

nocnej części pow iatu  n a jb ard zie j dotkn ięta 

k lęską n ieurodzaju .

lokomotywy wybuchł pożar. W ypuliły się zaroś 
la na przestrzeni 7 ha W łaściciel maj. Pa.tzew  
ski W alenty oblicza straty na lótHi zi.

Śwlęciany

Niemenczyn
—  POŻAR LA S U  OI> ISKRY Z LOKOM OTY­

W Y . W  lesie maj. Parczewo, gin niemenczyń 
skiej pow. wil.-trockiego, oJ iskry z komina

—  N A D U Ż Y C IA  W  KASIE  S T E F C Z Y p A . 
Buchalter Kasy Stefczyka w  Podbrodziu Ru­
dziński prizywiaszezyl sobie 18 obligaeyj Poż. 
Inwest. na sumę 1900 zł., a gdy Komisja Rewi­
zyjna braki te ujawniła, Rudziuski usiłował wy 
jednać z li.dbrodzia, lecz został zatrzymany.

Kradzieże rowerow w miejscowus- 
ci&cii letniskowycD

W  dniu 30 lipca br. skradziono row» r po 
zoslawiony chwilowo na werandzie domu Sie- 
uiucia, we wsi W olokum pie wart. 150 zł.

W  dnia 31 lipca br skradziono rower Sian 
kiewiczowi Antoniemu, zaśe. Pasieki, gni. troć 
kiej. wari. 140 zł.

Nowe lniarskie ośrodki doświadczalne
Jak się dow iadujem y, zorgan izowa­

no ostatnie 5 nowych  ośrodków do­
świadczalnych lniarskich, a m ianowicie : 
w  W ołożyn ie , Łazdttnach, Doka/.ycaeh. 
Szarków:,zczvźnie i Drui.

W  ośrodkach tych przeprowadzane 
są. eksperymentalne Itadanta mające na 
ce-Itt podniesienie jakości lnu, przezna­
czonego na eksport.

Kouimność natychmiastowej prmocy 
delKmętym Klęską nieurodzaju

Na posiedzeniu rady p ow ia tow e j »■ Brasła- 
wiu w  dniu 30 lipca rb. uchw alony zastał wn io 
sek nagły treści następu jącej:

W obec nieurodzaju zbóż spowodowanego  
posuchą i gradobiciem rada powiatowa wzywa  
wydział powiatowy o poczynienie starań u mia 
rodajnyeh czynników: 1 ) o zwiększenie ilości

komisyj szacujących nieurodzaj, 2) umożliwie­
nie rolnikom dotkniętym klęską nieurodzaju 
korzystania z ustawowych ulg podatkowych.
3) .przyjście z pomocą nraterjalną dotkniętym 
klęską nieuroebzaju 1 4) zajęcie się sprawą ma 
sowej sprzedaży lrydla, wskutek przewidywa­
nego braku paszy, w  ten sposób, by sprzedaż 
ta odbyła się możliwie bez stral dla rolników.

W ruinach kaścióła bytemsklegu 
znaleziono cenne obrazy

Ze S lon im a donoszą: Zna lezione zostały

w  rum ach  b. św iątyn i OO. B a zy ljan ów  w  B y ­

tom iu cztery cenne ob razy  ew an gelis tów  św.św. 

Jana, Mateusza, Łukasza i M arka, m alow ane 

p rzez nieznanego m a larza w  p ierw sze j po łow ie  

13 w ieku . O brazy w ie lkośc i 100 x 80 cm są w  

ram ie ow a ln e j d rew n ian ej W stylu renesanso­

wym. u i ~ r  r*r*r~*r

Jeden z o b ra zów  jest w  sian ie b. dobrvm  
reszta u legła  zniszczeniu. B y ły  one um ieszczo­

ne pod kopertą  środkow ą, jedyn ą pozostałością 

d aw n e j św iątyn i w zn ies ionej w  Bytem iu 1708 

— 1710 r. O brazy um ieszczono w l ’ T K  w  "Stoni 
m ie. ,. . • jŁi. i ><4. A±Jm¥"t3t i

Tragiczny wypadek na Niemnie
W Grodnie na Niemnie zdarzył się tragicz- 

ny wypadek zatonięcia lodzi wraz z kilkoma 
osobami. Mianowicie rodziną Żukowskich skia 
dająca się z S-ciu osób, zamieszkała we wsi 
Miniewicze powracała z kośeola, przeprawiając 
się na łóilce na drugą stronę Niemna. Gily 
łódka znalazła się na środku rzeki w iatr prze­
wrócił ją  wraz z jadącymi z których 3 osoby

utonęły. Przypatrujący się temu wypadkowi 
Clliopi nie mogli ratować tonących ze względu 
niii stromy bnzeg rzekł, wznoszący się w  tern 
miejscu na kilkanaście metrów wgorę. a znaj Ju 
ja re  się przy brzegu łódki fala zniosła nu śro 
dek Niemna. Jedna z kobiet patrząc na rozpacz 
liwą walkę tonących, doznała nerwowego  
wstrząsu.

<AP. KOWALSKI 

mB^U>UWA o o a s K i
z c r w i e w a  

l  SK Ó R Y

Światowa kronika 
gospodarcza

P O L S K A

te j Itak ret -ten upow ażn ia  m in istra -.k rhn

r wi h t z y n y l  na 9 z ł od  100 kn D otychczas

“ z dn-'''’ 1' 0 ,"*3 U  Z1' S U w -k"  obn iżona zo ^ta je z duietni 1 s ierpnia br

0 J « VT T eSnie Of?łoszone » * “ »«*  rozporządzę  
w L  M ln istrów  °  obn iżen iu  dodatku dr go

nera lToehPaUSt" HWe8°  PO<latk'' od m i-

S T O C Z N IA  S C H lC H A U  Z A K O S if/ M  a 
BI 1 X )W Ę  T A N K O W C A  M O TO R O W E G O  . Paul

km ó jf; ; “ am<nvioua« o  p rza z niemier.-ko-amerv 
kańskie tow arzystw o  n a ftow e  w Ham ourgu. l o

l 'V-V" n:Si ’ °-5 ***■ lrb - ]>o d róż  próbna dała ck>]>re rezu ltaty.

P O r 7 i i  r iw e l i i/ !  1*VVV RUCH STA1 K ó w  W  
' L  G I» i\ $ K 1 M . w  tygodn iu  od 20 do ‘><>

n o ^ k ? 'o T  d°  P° rtU S d yń M eęo  94 jed

< 8 t.itk (-w °JemnOSa W l M '' , r " ’ ° d] *>’ »<*>98 statków o pojettm osci 102.476 tri.. Bandera
po ska zajęła drugie nuej-sce za szwedzką.

O gołny przeładunek  tow arów  w tygodn iu
•spraw izdaw ezyin  w yn iósł 147.202 ton z ę ,
na przyw-oz przypada 31.762.5 ton. na w yw óz
ras *15.440 I t. ~

A N G L J A
O BIE G U  B A N K N O T Ó W  1 ZA -

1 ASI ZŁO T A U B A N K U  AN G I Jt. Ogłoszou, w  
hm 30 kpea tygodn iow e spraw ozdan ie Banki..

A n g lj! w ykazu je  dalszy wzrost obiegu b a n in ^  
tow- do rokordow ega , n ienotow anego do iych i zas 
pozi- Iiuu przeszło  448 i p,,ł miiij. funt,,w- O b ;e<» 
ten jest o przeszło  40 m ilj. w g ę l^ y  niż p rzed  
lok iem . ciągu ‘ ygodn ia  ob ieg hankno.ow
V zrosi, a o nudj. tuntow M lzrost ten przyp .syw a 
ny |es4 w zm ożonem u za|)olrzel,owaniu na go tów  
kę w zw iązku  z okresem  w akacy jnym . N a leży  
■!'' ',l K Przy-pu-szezać, że jioważsią ro lę  od g ryw a  

. .14 i inne w zględy, ni. ią, w ciąż postępu jąca 
jurprawa go.sj)-xtareza w- A nglji i o żyw ien ie  
zw iązan e  ze zb ro jen iam i.

Zapas złota, k tóry, jak  w iadom o, jest os- 
i: bnio stale pow iększany, w ykazu je  rów n ież p o  
k azny wzrost. W  ciągu tygodn ia  zw ięk szy ł s ię  
on o  4 m 'j. funtów . W  dniu 30 lipca iia An 
g lj i  o g łos ił o dalszym  zakupie złota na sum,- 
orzeszło 1 i ii i l j iun tów . O gó lliy  zajias złota w  
Banku A n g lji wynosi łączn ie 241 in ilj. fu n tów , 
c zy li o  48 m iij. funtów  w ięcej, n iż  w  r, ub.

F R A N C J A
W Z R D S l Z A P A S U  Z Ł O T A . O głoszony 

w dum 30 lijtca rli. tygodn iow y  b ilans Banku 
1 rancji za okres od 17 do 24 lipca. Zapas złota; 
w zrós ł o 145.4 m ilja rd ów  fr. do 54.831,9.

POMOC OLA  ŻYCIA  GOSPODARCZEGO  
W  czas:e dyskusji nad jiro jck tem  ustawy o tym  
ezus:»wej jio inocy dla dotkn iętego ostatniem i re- 
1 .rraanii specjatiie in i liandlu i przem ysłu tran- 
,-uskiego, m in isłer G os[)odarki Spinasse podkreś. 
l;ł w  przem ów ien iu , że om aw ian y jirojekt. jest 

.ty lk o  częścią szerszego planu, p rzezn aczon ego  
da podn iesien ia trancuskiego życia  gospodar 
ozęgo. P ro jek t ma ną celu p rzyzn an ie  jirzedsie  
b iorstw om  krótkotrw a te j pom ocy, k tóre j one 
m ogą potrzebow ać z uwagi na p rzem ija ją ce  
trudności finansow e. Chodzi o  kredyt w  rozm ią 
raeh, jn^ iporcjonaliiye li do w p row adzon e j osta­
tn io podw yżk i ptac. K redyt ten w tącznej kw< 
eie nie m oże p rzew yższać 3 i pót m ilja rdo  tran 
kowę K redyt ton będzie  zw ra tn y  w  okresie 3. O  
względn ie 9 m iesięcy.

H A
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EMIGRANCI
P o i ł i e s ^

—  W iesz co  (w  pttiłej c z y  szóstej ka 
w ianti w yp il i  brudenszaft) Janku, poło 
żyli-śtny spać nasze baby, a teraz, lu na 
Monfrniarcik , jak uważasz?

—  A l i  r ig h t !
Spotkał- si<j dop iero  na trzeci 

dzień przy obiedzie w  hotelu i wybiirh- 
nęli szalonym śmiechem!

—  Anka nie daruje rai do końca ż y ­
cia, że je j  wszystkie teoryjk i wzię ły  w 
łeb, w zetknięciu się Paryżem . —  
krzycza ł Roztocki. —  Miał być  I.ouvre, 
Rodin. Komedjtt Francuska a w re 
zulłacie była h łk o  knajpti. knajpti i 
knajpa Pr/.jtem należy dodać, że pcw  
na cnotliwa nauczycielka urżnęła ->ię 
pierwsza. Cobv powiedział n-tsz święty 
prezes „ociec ko lon ii" , gdyby t tk wczo  
ra j spotkał w ychowawczyn ię  swoich có 
rek  o p iąte j zrana?

—  Milcz kusicielu.
- Prawda nfttga m ów i przez usfn 

moje. Na jgorze j jednak, moje panie, że 
nasza pierwsza miłość z Paryżem, w y p ­
łukała doszczętnie nasze kieszenie, (a- 
nek te legra fował do swego banku po

pieniądze. Ja nie, jako że nie m am  po 
co. Urlvp nasz trwa jeszcze dni pięć. 
W obec tego ży jem y na koszt Janka, 
ciekaw jestem cohy tak powiedziała 
babcia t l intowtowa na taką goJtznę 
szlachty rodowej?

—  Mam jeszcze 200 franków  i obe* 
muję dyktaturę —  oświadczyła Anka.
—  Będę wam dawała dziennie po dwa 
d/.ieścia fran ków  i bedę płaciła wasze 
rachunki, oczywiście  przyzwoite. Ilanta 
będzie wydawała wam przepustki tle 
tylko do 0 w ieczór.

Słowem, stan oblężenia.
Po obiedzie poszJi do Louvre, a na­

zajutrz do Wersalu Ynka miała tam 
wykład o Ludwikach. Z przyjemnością 
przyszła do jtrzekonania, że Nowak lu

lóstoi-ję. Zanotował tytuły książek, 
zawierających hi.dorję Francji i rewolu 
cji francuskiej.

—  A więc sztukti nie jest jeszcze łą­
cznikiem pom iędzy  ich i naszym świa- 
Um. łącznik jednak zasadniczy istnieje
—  pomyślała ucieszona. —  Łącznik iem 
tym jest hhtorja.

W ieczorern poszli do Komedj; Fra-n 
cusktej. I łłubka j Janek oddawna nałe 
zełi do kołka amatorskiego. Z zachowTa- 
nia się Nowaków w świątyn i sztuki te­
atralnej Anka była bardzie j zadowolo 
na, nżi Loucre. Nie by ło  w -eh sądach 
jeszcze odczucia w ielkich tradycyj lite

ratury francuskiej i tego szacunku, ja ­
kim przesiąka od dziecka inteligent, ale 
sądy o samej .grze n> ły świeże, o ryg i­
nalne, nie naiwne. —  Mama miała rację 
—  myślała ucieszona —  trzeba iść da­
lej !ą samą drogą!

Postanowiła wykorzystać h istorycz­
ne zainteresowania Nowaka i zapropo­
nowała pow ró t  do AMegrange przez Ver 
dnu. Projekt został przyjęty bez op ozy ­
cji. Jurek Roztocki oddawna chciał
zw iedzić pobojowiska Verdun. Nowako
wie nie mieli nic p rzec iwko leniu. Pier 
węszą „szalona noc“  w Pary/u wypłuka 
ła doszczętnie ich kieszenie i nagliła 
do wyjazdu z. miasta, pełnego pokus.

W  dżdżysty, pochmurny dzień, o g. 
ł-t j po  poł. pełną nowych domów, bło 
ta i wody ulicą, wędrowali w stronę 
fo r tów  Doumonl j Vause. O lbrzymi
sztandar tró jko lorow y zwiastował po­
chód cmentarzy. Po każdym  kilome­
trze marszu pytali powracających tury- 
> I ó w :

—  (Izy lo jest fort Domu nt?
—  A leż  ,,to ‘ zaczyna się dopiero.
Po ijirzejstiu pięciu k ilometrów roz­

poczęło się ,,to“ , co \nka nazwała „p o -  
lem -Nic". 'Resztki ruin. niedobitki dru­
tów kolczastych, ścieżki... wszystko zni 
kło. Otaczało ich morze małych stud/ie 
nek wyżłobionych przez pociski. Ni­

gdzie nie było 'ładu roślinności, ani jed 
110 źdźbło zescllej trawy Wesoła paczka 
spoważniała. WTres/cie Jurek rzeki

—  Jakie lo szczęście, że na leżym y 
do generacji powojennej.

—  Nie m ia łbym  nic przec iwko w o j ­
nie —  odezw-ał się Nowak.

—  T y?
—  Tak ja. Ozemu się dziwisz?
—  Nie m yśla łem  że jesteś m i l i ta ry  

stą >
—  N .e o to chodzi W^ojna wywyższa  

człowieka. 3 czasami trzeba być w y ż ­
szymi, żeby być droższym  dla kogoś.

W  m undurze oficera by łby  istotnie 
o wiele bliższym  naszej sferze —  pomy­
ślała

—  Patrzcie jez ioro ! —  krzyknęła 
Hania.

Przyśpieszyli. Pragnienie daw ało  
się już mocno we znaki. Paręset k ro-  
k o w  marszu w yprowadziło  ich z błędu.

Olbrzymim, jasna plama na sza refu 
tle jmlu-Nic okazała się poprostu gignn 
tycznym cmentarzem wojenn>m. Las 
białych -krzyży ków tworzył koszmarne 
grzędy mogił standaryzowanych u łożo  
nycn obok siebie, jak Kompanje, bataljo. 
ny, pułki. Mała tabliczka oznajm iała  
światu, że  tu 100.000 m łodych  Francu- 
sów oddało życie za Francję

(d. c. n.) -o.-
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PsychcEogja
83-Ietnia .Jadwiga Boci: jhzw icz p rzez całe 

ś y t ie  n ie  opuszczała m u rów  -odz in ne j Oszmia- 

xyr. aż tu ogrom na p rzykrość w yda rzy ła  się 

babu leńce w  „ta  pora W n uczka  w K ró lew sz 
c zy źn ie  zam ąż w ychodzi, a bez babci w  żaden 

sposób n ie o b e jd z ie  się. Zł ierała się s tarow ina 

< Ij podróży ze dw a m iesiące aż w reszcie  spako 

w a wszy m anatk. w  ogrom n y w ęzeł po lec iw szy  

•duszę Bogu. wsiad ła na pociąg.

W M ołodeczn ie trzeba b y ło  czekać na prze 

siadkow  v pociąg aż dw ie  godziuy . Usiadła w ięc 

babcia pośrodku peronu na sw ó j w ęze łek  i 

m yś li:  ,.\a wagzał ia n ie pójdą, n ierów n a pora. 

zu lik .iw  teras 'dużo kręci sie i g o to w i m nie jesz. 
cze m o ja  paczka skraść1*.

S iedzi w ięc babcia na węzełku , naokoło  

ludzie  chodzą, babcię  zagabują , a ta m ilczy  i 

s w o j w ęze łek  przyciska. A ż tu jeden  jak iś  prze 

ch o d z i i oto  w id zi babcia żć mu z kieszeni 

w ypad ła  zło tów ka. Sku-czy starow ina i z ło tó w ­

k ę  nogą p rzyciśn ie. Stoi na p ien iądzu m ocno 

i radu je się, że Bog z ło tów kę posłał. W re s z ­

cie podn iosła  p ien iądz i odw raca się by znow u 

ma pakunek usiąść, a po n im  ju ż  w szelk i ślad 
zaginął...

W szczęła  a larm  staruszka, k rzyczy , p lącze 

i  do rożnych  dw orcow ych  dygn ita rzy  po rai u 

n ea  chodzi. A le na n ic w sze lk ie  w ysiłk i. Spryt 

my oszust za  zło tów k ę  „k u p ił“  d ługoletn ie osz 

.czędności babci. A le  na jgorsze  było  to, że zło 

łó w k a  okaza ła  sie... fa łszyw ą .

W ted y  ju ż p og rąży ła  się babcia w bezgra 

sniczuy pesym izm  i ostateczn ie zw ątp iła  we 

w sp ółczesn y  rod za j lud zk i. (c)

Pioruny wzniecają 
poźai y

~M kol. Michałowo I. gm. daugieliskiej pow. 
iwieoiuńak.. od uderzenia pioruna spalił się 
dum mieszkalny, chlew, stodoła, sprzęty (lim o  
we i tegoroczne zbiory Ilu bak i un Ogólne 

j>«lraty w \ nosaa 2500 zł.
\ l  dniu 30 ub. i m . w  skutek uderzenia pio­

runa spaliła się stodoła z tegorocznemi zbiora­
mi -ludy Aleksandra, w. Chrameowo, gm. cho 
eienczyrkiej, pow w ilejskiego. Straty wynoszą 
<fc>0 złotyeh

M dniu 20 ub. m. we wsi Sałki W ielkie  
(m  Soleezniki paw. wił.-troek. od uderzenia 
pioruua spaliły się 3 stodoły z łegorocznrmi 
zbiorami, t.olmoiita Franciszka, (lOimonia Sta 
nisł&r.a i Surgiewicza Feliksa Straty wynoszą 
5501) *Zł.

W  Dobrzyniewie Dużem pow grodzieńskie 
go piorun uderzył w stodołę niejakiego Anto 
niego W róblew  .-.kiego, wzniecając pożar. Ogień 
skutkiem silnego wiatru przerzucił się na są­
siednie zabudowania Adolfa Sokolskiego i A l­
berta Grzegorczuka. które doszczętnie spłonęły. 
Dzięki energicznej akcji ratowniezej wszystkich 
nic mkaorów wsi pożar zdołano zlokalizować, 

■straty wynoszą kilkanaście tysięcy złotych.

Niedziela

2
Siemień

O N I K A
M aulicnu , k tóry baw i obecnie na terenie parfrtrtw 
bałtyckioh , gdzie  zb iera m aterja ty  do reporla-

Dzlśi M. B. B.nieskiej 

Jutrc: Znfcl. rei. św. Szczepana

W schód s ło ń c a  —  g o d z . 3 m. 31 

Zachód słońca —  godz. 7 m 19

Spostrzeżenia Zakładu Mtlaaialegji U. S. B 
w W lnie z dnia ŁVW . 1836 r.
Cienienie 758 

Tem p. średnia +2(J 

Tem p. ua jw . + 2 6  

Tem p. najn. + 1 5  

(Ipm l 1,1 

W ia tr : pin -wsch.

Tend. l).-ir.: zn iżkow a

U w agi: clunurno v południe deszcz.

D Y Ż U R Y  A P T E K .
D zL  w  nocy. dyżu ru ją  następujące apteki: 
1) M iejska (W ileń ska  23): 2) Chom iczew - 

sk 'ega  (V  Pohu lanka 19); 3) F ilem onow icza 
(W ietka  49): « )  Ghróścickiego (O d robram ska 
25).

W W iln ie  d zienn ikarz angielsk i zabaw i 7 
dni, które zu żyje  na zazna jom ien ie  się z życiem  
gospodarczein  i k iiltnralneni W .len szczyzn y.

SPRATY Y R OBOTNICZE.
—  3 Km. staną I. / laki w ileńskie. Jak już

donosiliśm y, w  przem yśle tartacznym  w ybuch ł 
za ta rg na -tle podpisania now ej um ow y zb io ro ­
wej. Term in  umowy s l.ire j wygasi z dniem 
1 sierpnia. Z .ilarg iem  k ieru je  ZZZ, k tórego

Komnoiłat Kurjl Metropolitalnej
Kurja u p rze jm ie  prosi o ogłoszen ie w  na| 

b liższym  num erze że  Ks. Jan -Szydłowski zos ta ł 
dn ia  29 lip ca r. b. za^uspeiulowany

Do Wilna p r t jb j ła  Komisja i  ramie­
nia Hinisierstwa Sprawiedliwości
Do W ilna p rzybyła  z ram ienia .M inisterstwa 

.Sprawiedliwości speejajma K om isja  z sędzią Są­
du N a jw yższego  p. Kaczyńskim  na czele.

K om isja  p rzeprow adza rewizję gospodark i
Sądu wiJc ńak i ego.

A D  J O

KOMFORTOWO URZĄDZONY

Hotel 5t. GEORGES
w W. L NI E

Bparcamanty, łazienki, telefony w pokojach  
Ceny bardzo przystępne.

P R ZY B Y L I DO  W IL N A :
In H otelu St Gcurgeis: [odko N ark iew icz 

L u d w ik  7 Now-(.-gródka; Gliński M ichał, attache 
w ojsk  z M oskw y; Ki asików Borys z M oskwy; 
K ree lio w ... ki K azim ierz z W arszaw y  Podosl.i 
Leon  /. W arszaw y; K ieln ian W acław  z W arsza 
w y ; M arczewski Jan z W arsza w y ; ualasicw icz 
Celestyn z. N ow ogródka; Junien Sarnecki W ik  
to r z W arszaw y; Reszczyński Stanisław z W a r  
szarfy ; Orzechów .ki Ignacy, inż. z 11 ru b in ow a ; 
Sergot Alfons, adw. z G rudziądza; Sw iętorze 
cka M arja z Po ioczan ; N iland Aleksandra z 
Pozniania: I '! rc  i n - k i W ito ld  z Pozn an ia ; Ltben 
ry iler Jan z Pab ja ijic .

'■-WaB*** >•

przedstaw ic ie l brat rów n ież udzia ł w  kon feren ­
cjach w inspektorach P racy  K on feren cje  te 
nie d uy rezultatu. W zw iązku z tern poczyna jąc 
od (lilia ju trze js zego  p rok lam ow any został 
strajk, k tóry obe jm ie  !1 tartaków  i około  300 
robotn ików .

P od ję ta  została jeszcze jedna próba p o lu ­
bow n ego  zlik w id ow an ia  zatargu za pośredn ic­
twem inspektora pracy, pod p rzew odnictw em  
ik lórego na n a jb liższy  w iórek  w yznaczona zo 
siata k m ferenc ja przed-slawiciełi obu stron.

—  Zapowiedz strajku w hucie szklanej Sza- 
wiry. \\ bucie szk lanej S zapiry w ybią-h ł za- 
lurg l.a tle ekonom icznem . Pon iew aż próby p o ­
lubi. w-nogo zlikw idow an ia  za targu  n ie dały re- 
zuHatu, proklam owany został, p oczyn a ją i od 
dnia ,1 lun. strajk wszy-slkicb robeztników w i 
lości ok o ło  170 osób.

R 0 2 N E
—  Pielgrzymkę - wycieczkę Częstochowa —  

Katowice —  Kraków —  W arszawa organ izu je 
Aposto lstw o M od litw y przy kościele św. Kazi 
m ierzą p od  hasłem W iln ian ie  z hołdem  Jasno 
gór.sk iij Pan ience i Sercu Bozenui w  K rakow ie. 
W y ja zd  z W iln a  w pon iedzia łek  dnia 24 s ierp ­
nia o godz. 16.55. pow ro l do W iln a  w  soltotę 
dnia 29 .sierpnia rano. Koszt biletu k o le p w e g o  
zł. 24.50.

Zapisy p rzy jm u je  się w  Sali Zebrań przy ul. 
W .e lk ie j Nr. 64 od godz. 0 do 8 w ieczór ty lko  
do dnia 0 sierpnia włącznie.

N IE D Z IE L A . dnia 2 sierpn ia 1936 roku 
! 90 ( z as i pieśń; 8:03 A u dycja  dla w si; 8:45 
Dziennil, poranny 8:56 P rogram  dzienny, 9:00

agm enty z op. ..A ida11 V e rd + g o ; 10 00 U  
roczystość w ręczenia sztandaru 'W ojsku Po lsk ie  
im i przez P o lon ię  Am erykańską; 11:00 K oncert 
syn ilom czny 11.45 Życie  kult.; .1,57 Czas i hi 
m il. 12:00 Poranek  m uz.; 13:15 „P iłsudsk . nad 
B ubikonem “  —  fragm . z książk i Juljusza K a 
den Bandrow sk iego; 1 1:3.0 d( c. poranku m uz.; 
14:30 „n u ltu ra  wsi id zie  od do‘m “  —  pogad. 
Jana Jankow skiego; 14:45 „C h o w a c ie  tylko 
dob re  źreb ięta11-— pogad.; 15.00 P io s e n k i'd la  
m h is ińsk ich ; 15:15 K oncert rek lam ow y; 15;25 
Rckl.f .16:30 M uzyka opere tkow a;; 16:30 R epor­
taż z ży c ia : 17:00 K oncert solistów ; 17:30 Tr. 
z , U lim pjady —  ldeg na 10.000 m ir. z udziałem  
N o ji;  18:05 P od w ieczo rek  p rzy  m ik ro fon ie ; 19.55 
Recita l sk rzypcow y Stefana F ren k la ; 20:25 . Po 
e z ja  leg jon ow a11; 20;40 Przegl. poi., 20 :5 ()” d z  
w iecz.:21 .00 P rem jera  słuchow iska. „Gałązfcń 
o liw n a " (O lim p jada starogreckal Jana Parau 
(I iwsk.ego; 21:45 G abrjel F'aure —  Ballada: 
22:00 Trasin . i w iad. z O hm pjady, 22.30 P łyta  
22:35 P ieśn i i tańce góra lsk ie  w ’ oprać. T  Sy 
g:ety ń sk iego ; 22:55 Ostatnie wiad.

PONTLDZ1 ALEK dn a 3 sierpnia 1936 r.
6,30 Pieśń; 6,33 Gimn., 6,50 M uzyka; 7,20 

łtaienn k por.; 7,30: P rogram  dz.; 7,35: tn foi 
n iację; 7 40 M uzyka por.; 8,00— 11,57: P rze r 
wh; 1 1 .5 7 ; ( zaś i hejnał: 12.03: Skrzynka rołn .; 
12 u  Dzienn ik  połudn.; 12,23: K w in tet W ie s ia ’

T C A T S  B M I I 7 W  J|  wa W ilkosza : 13,15: Muzyka popu larna; 14,1# 
|  I  I ł  I  | |  U  ^  | I w j H  - D rzerw a; 1 50: OdCuiek p o w ie s iIo w y ;

_ 16*38: Życ ie  kult.; 15,43: Z rynku p racy  i rnch

HOTEL EUROPEJSKI
P erwszorzędny. —  Ceny przystępne 
Telefony w pokojach. W inda osobowa

M t ł m m i ł ł ł ł i m i --------- t U U U l A U i i i t i *

T E A T R  L E T N I
Dziś o  godz. 4.15 po poł.

„KTO ZABIŁ" 
o godz 8.t5 „Powról mamy"

Ha wlleftsklm bruku
NAG ŁY  ZG O N STARUSZKI

V\ e/oraj w nocy uawiąca u córai w goś­
cinie 72 letni.- Marja Lipnicka (Filareeka 52( 

agJe zasłabła. Niezwłocznie zaalarmowano po 
sfntowie ratunkowe, lecz lekarz stwierdził już 
tylko zgon staruszki. (c)

Z A G IN Ę ŁA  14 L E T N IA  D Z1LW CZYNA .

Niejaka Janczewska (W  itkoiiiiersku t) za­
m eldowała w policji, że je j 14 letnia córka. 
Aloutka. wyszła z domu w dniu )4  bm 1 dotąd 
nic wróciła.

Ponieważ dziewczynka odznaczała się nie- 
przeeięlną uro ią. matka wyraża obawę, że mo­
gła ona wpaść w  ręce handlarzy żywym to 
warem. (<■)

LA T A R N IA  ZDRADZIŁA....

8 ma w iecizór. Policjant patrolujący ulicę 
W ingry sjMistrzega isigle w sk. pem świutlu la­
tam i dv ..eh podejrzanych osohnikow, przyeza 
jonych do murów domu. ■)eden z iiieli trzymał 
w  n-ku ciężkie zawiniątko.

Na widok granatowego munduru obaj rzuci 
ti sie do ucieczki, każdy w przeciwnym kicrun 
ku. Chwila konsternacji. Za którym biec? Szyb 
ko jednak zapada decyzja, oczywiście ea tym 
który kurczowo trzvina zawiniątko. Na wybo­
jach ul. W ingry rozpoczyna się pościg W rcsz  
cie silnicjszi płuca policjanta zw;vcięż.ają i on 
ryszek zostaje schwytany. Z porzuconej paczki 
w ypadają: sukno, jedwabna pot!sizcyvka i kilka 
metrów* karakuły.

W komisar/acic dopiero wys/lj uHjayy per 
wonalia zatrzymanego, a są one bardzo wyujow  
n r  Jest to znany Młodziej feayy ądfewjr I w łam y­
w acz E lja Gierszunoyy (7>»ui. Krawiecki fi).

F  Gierszunowa ..etyka zawodowa" okazał! 
się na wysokim poziomie. Na pytanie kio byi 
w nim razem, odpowiadał mUeztmiąm. Wszelkie 
w tym kierunku nalegania nie daty rezultaiu.

U j a  Gierszuiiow przez lTik i miesięcy hę 
M e  musiał ..odpocząć14. (e)

ROCH PO PU LA C YJN Y .
—  Zarejestrowane urodziny: 1 ) [łerenWiń 

los e t;
—  Zgony: 1) L ipn icka M arja , lat 72; 2; Mo - 

cha lew iez Aleksander, em eryt k o le jow y , lat 58.

KOSCIELN \
— 80 tysięcy palników zwiedziło Kalwarję  

Wileńską. W wyn tu  p rzeprow adzanych  obee 
nie dok ładu j cłi ob liczeń  stw ierdzono że w cią, 
gu m a ja  i czerycca iY» Katlwarję zyyieilziło oko ło  
80.00D pątn ików . Złożyły się na tę c y fry  p ie l­
grzym ie ' z dziekanatów  i para tij a rc liid jecez ji 
w ileń sk ie j o raz y y y c ic zk i z dalszych okolic.

M I E J S K A
—  15 telefonów alarm owych na wypadek  

pożaru. W  zw iązku  z ntkłenu warunkam i bez 
p ieezeńslw a pożarow ego  na pery ferjn ch  m iasta 
Zarząd  m iasta postanow ił w 15 punktach na 
przedm ieściach za insta low ać te le fon y , które bę 
clą m ia ły  połączen ie  jedyn ie  ze sirażą ogn iową. 
Na w ypadek  pożaru ludność będzie m ogła z 
tveh  telefonów  zaalarm ow ać s lraż, co przyśp ie 
szy łoby p rzybyc ie  straży na m iejsce pożaru.

Roboty p izv  instalowan iu  te le fon ów  za.sta 
ł\ ju ż rozpoczęte. Prace zakończone zostaną w 
początkach yyrze.śnia rb.

PRASO W A
—  Ió> M i lira przybywa dziennikarz angiel­

ski U* dniu 8 w rześn ia przy hyc- ma do W iln a  
jeden ze wspułre-dakiorów TimesTi p. Oscar Fr.

K U R S l JĄGYOJ M IĘD ZY  W T I.M  M .4 W E R  
KAM I Z PR ZESTANK AM I W  POŚPIESZUE, 

W O LitK U M P .il. KAŁWAR.IT I PLA ŻY  
W E R K O W SK iFJ

W  dni powszednie przy  słoneczno-eiep łe j 
[io godz:e.

O d jazd  i. W ilna do W*erck: 9, 10, 11, 12, 14, 
16, 17, 18, 19 i (p rócz sobóll 19.30.

O d jazd  z W  erek do W iln a : 7,50. 10.15. 11.15,
12.15. 13.15, 15.15, 17.15, 18.15, 19,15, 20 15.

W niiulziele i śyyięta p rzy  sk>neczno-c:cplpj 
pogodzie . •

O d jazd  z W iln ą  do W e  rek : 7.15, 8. 8.45, 9.30, 
10 15 11, 11 15, 12.30 13.15, 14, 15, 16, 16 45,, 
17.30, 18.15, 19.

O d jazd  z W 'erck do W iln a : 8.30 9.15, 10 
10.45, 11.30. 12.15. 13. 13.15. 14 30, 15,15. 16.15.
17.15. 18. 18 45, 19 30, 20,30.

W1 dni poyyszednie i św iąteczne bez względu 
na pogodę

O d jazd  z W i Ina do WG>rek: 9. 16 i (p rócz 
sobót) 19.30.

O d jazd  z W,ert*k do W iln a : 7.50. 10 15. 18.15. 
W  razie  p o trzeb y  m ogą być dodane statki 

dodatkow e których  n ieo liow iązu ją  godziny  roz 
kładu. Wkszelkie in fo rm ac je  udzielane są na 
p rzystan i statków  w W alnie, ul. Tad. Koścuszki.

M IEJSKI TEATR  L E T N I W O GRODZIE  
P O B E R N a RDYNSK.M .

—  Niedzielna popołudiiiuwką w Teairze
ł em im . Dziś w  n iedzie lę  dnia 2 s ierpnia rb. 
o  g. 4,15 popoł. odegrana zostanie poraź osla l 
sensacyjna szluka am erykańska w  3 a i tach Ayn 
Rand a „K to  za b ił"?  sztuka la będzie  odegrana 
w n iedzie lę  bezw zg lędn ie  poraź ostał ni, gdyż 
wszyscy aktorzy b iorący  udział udają sie na 
u rlopy. A  w ięc n iedzie la 2 sierpnia rb jest ostał 
mim dniem, k iedy będzie jeszcze ni >żn.i obe jrzeć  
tę fascynu jącą sztukę.

W’> i  zorem  o godz. 8.15 — Teatr L e tn i, gra 
poraź drugi w span ia łą  kom ed ję  w  3-ch aktach, 
.Pow ro, marny Al. P aw lik ow sk ie j - Jasiiorzew 

s<kiej. Kom edja ta, ciesząca się w ielk iem  p ow o ­
dzeniem  w W ar-izaw .e w yw ar ła  także i w  W ol­
n ie d u ż e  za in teresow anie na w czo ra jsze j prem  
jerze , gdyż należy ona do najlepszych  kom edyj 
po lsk ie j litera tury współczesnej. W kom ed ji 
te j b iorą udział artyści teatrów warszaw skich  
TK iR T  St. G ro liik i i / Ziem biński. Reżyserja 

Ziem h ńskie to. Ceny zn iżone

TEATR  M UZYCZNY  „L U T N IA ".
—  Dzisiejszy występ „W  ęsołej la li lwow­

skiej. Dziś o godz. 7 i 9 w iecz. pu ld icznośc 
w ileńska u jrzy  słynny w ea łe j Polsce znakom ity 
zespól lw ow sk ie j fa li poij k ierow n ictw em  i z u- 
d ziałem  W". Rudzynsktego. R ogaty  program  w ido 
wiska ..('.oś n iecoś ta jo j !"  składa się 7. 16 
aktualnych pełnych  sa tyn  i humoru utw orów , 
w  w ykonan iu  W M ajew sk ie j, Aprikozenkranza 
i Unte.nbaumu, Pana Strońca, .1 W ieszczka . W  
K orab iow sk iego  i M. A ltenberga. Publiczność 
w ileńska ma m ożność spędzenia w ieczoru w  we 
sułym nastroju , u jrzy  p rzy tu li na scenie auten­
tycznych  ęzłanków  zespołu Fali L w ow sk ie j, któ 
rych dolycheza.s m ogła podziw iać  przez Radjo.

P rogram  dzis ie jszy  nie będzie transm itowa 
ny Kasa czynna dziś od godz. 11 r, w  ciągli 
dn ia  całego.

p racy  _____
statków ; '5.45: „O  paj:[ku, k tóry  z głodu z ja d ł 
własną sieć", jp o w  d 'a  dzieci. 16.00. „S zlem  
w- p iosenkach", dekka audycja  m uzyczna; 16,45: 

Zycie  w- grom adził —  „.Smak w spólne j prt 
c. ' "  —  png. 17 00 K oncert popu larny; 17,50 

K ró lew ska ryba— p s trą g " —  pog.: 18,00: Z l i ­
tewskich  spraw ; 18,10: Echa z daw nych  cza 
sow ; ’ 8.30: l e ljc ion  akt.; 18 40: Koncert rek i.; 
J8 50: Pogad. aktualna; 19,00: „G aw ęda żo lm cr 
sk.i" —  napisał m jr  Stan. Chudyba; 19,30: 
Aleksander' Głazunow —  K w a r le l a -m oll op. 64 
20.0,1: Duety i p iasenki w w vk . J G odlew sk if t 
i Andrzeja B oguck iego: 20.30: ..Legenda
Kościuszki i legenda P iłsu d sk iego "; 20,45: 
D ziennik wice/. 20.55:■ Pogad. aktualna: 2t,00 
Koncert 22.00: Transm  i w iadom ości z X I 
O lim p ja d y . 22,30: P ły t } 22,35: Recital śpie
w aczy  -Luby L ew ick ie j; 22.55: Ostał, w+id

(4:1) 11 :1

B. nauczyciel gimnaz.
udziela lekcyj i korepetycyj w za­
kresie nowego i starego typu gimn 
Przygotowuje do małej i dużej matury. 
Nauka solidna Postępy i skutki gw a­
rantowane. Specjalność: polskĘ fizyka, 
mate.natyKa. ftdr.: Mickiewicza 4— 12 

od godz. 11— 1 i od 4 —7 pp.

T o  nie żadna szarada a w yn ik  jak i uzyska 
ti p iłkarze FI PM O gn isko z dobrą drużyną wę 
g ierską Budafokiem .

G ościł gra li wspaniale, p iłk i ich chodziły, 
tam gdzie chcieli fak tyczn ie  slrzelić, jed yn ie  n ie 
m ieli szczęścia pod  bram ką, gd zie  leża ło  szczę 
ście ko le jarzy . In acze j w yn ik  byłby m oże trzy 
cy frow y

Lw em  w  k latce był bram karz Z ien k iew irr 
ńran ił jak  m ógł i czem  mógł, cóż k .edy obrona 
i (Himoe była  słaba, potrac iły  g łow y  i za ­
pom nia ły  jak  na leży  grać, jak  to d aw n ie j za 
dobrych  czasów  byw ało.

Naszem  zdaniem  podobnych  m eczów  na­
leży unikać, z p rzeciw n ik iem  zagran icznym  
ninsi nam chodzić  przedew szytk  un . w yn ik , 
a nie o  naukę którą m ożem y pob ierać u siebie 
w  domu

Dziś gra  i  Budafok iem  M akabi, c iekaw i je s ­
teśm y wyniku.

W ostatniej chwi.li Śm igły nam yślił s’ ę spot 
kać .się z M 'ęgram i. O dbyw ają  się p ir tra k ta c jc  
by m ecz zakon trak tow ać na św ięto pułkowe 
na na jłd  ższy czw artek  Czy uda się zo .burzyjjy vyt

     waęjs A’/,-/: '
H  Ę J  / f  2  o  n

PR Z Y K ł-A D .

—  Proszę  cię, masz ju ż  Irzydzi, ście dwa la 
ta i nie doszedłeś do n iczego  z twa jem  m alar 
itwem. Rzuć je  nareszcie. Rafael w  tw o im  w ie 

ku spoczyw ał już od  p ięciu lat w grob ie
(L e  R ire.

Nićszczęśliwjf strzał w mieszkaniu kpł. Giedrojcia
W czo ra j o godz 10 zrana w  m ieszkaniu kpi. 

3 p. a. c. G iedrojcia i.Kałwaryjska 31— 61 ro z ­

legł się strzał rew o lw erow y  Na odgłos Strzału 

do igaliinetu kapitana wbiegł ordynarni, k tóry 
ku swemu iirzerażon ia  zauw aża ł swego zw ie rz- 

rlin ika leżącugo w kałuży krwi na podłodze. 

Obok leżał rew olw er.

Jak się okazało kpi. GiedPojr m anipulu jąc 

brow n ingiem  w cćlu’ 'jć g ó  rozładow an ia  spowo 

dow al wystrzał. Kul: lrtififa  w prawą stronę
p iers i, przechodząc; Pa wy]o1

W  cliw ili. gdy zaiszddł n iaszczęSliwy wvjia- 

dek w [MikojU kpi. G iedrojcia zna jdow ała się

jego  żona k lóra naiychmiańt zaa larm ow ała  poi 
go Iow ie wojskowe.

Rannego p rzew iezion o  do szpitala w o jsk o ­

wego. skąd po udzieleniu  inu opatrunku p rzy ­

w ieziono .sjfowrolem do domu.

Jaik się dow iadu jem y stan kpi. G iedro jc ia 

jest dość pow ażny.

W  gron ie licznych  zna jom ych  kpt. G ied ro j­

cia, k tóry  w  W iln ie  by ł dobrze znany i ogó ln ie  

łubiane, rozeszła się w  zw iązku z lem  niepraw 

dziwa [Migłoska, że* kpi G iedro jć  popełn ił sa - 
m obó jstwo. (c)
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Z OSTATNIEJ CHWILI
Hitlerowcy i Komuniści brali udział 

w demonstracjach w Wiedniu
Program audycyj olimpijskich Polskiego Kadja

W IE D E Ń , (Pat). D ochodzenia po licy jn e  oraz 

badan ia uczestników za jść w j  kazały, że są onj 

przew  ażnie członkam i | n ie lega lne j S, A. i n ie le ­

ga ln e j „H itle r ju gen d ". W iśrod aresztow anych 

znalazło sin kilku urzędników m agistratu i pa 

ru in żyn ierów . S tw ierdzone iż za jścia b y ły  zor 

gam zow ane przez n iew yKrytą dotąd centralę na 

nodowo socjalistyczną.

Jednocześnie ustalono udzia ł pew nej n iew iel 

k ie j ilości kom unistów —  12 osób, —  k tó rzy  

skorzystali z zam ierzen ia, rozrzucając, n ielegal 

ne u iotL i zaopatrzone w czarny k rzyż frontu  

o iczyzn ianego  na żołtem  tle, w; celu zam asko­

wania ich pochodzenia. U lotki, podpisane przez 

n ieistn ie jący zarząd b o jow n ik ów  katolick ich  w 

Austrji w zyw a ły  ludność d o  oporu  p rzec iw ko

kanclerzow i Schuschniggcrwi k tóry  rzekom o 

l>rzez um owę z 11 lipca L-b. zd radził pam ięć Dol- 
fussii.

D Z IA Ł A L I P K Z B O W N IC Y  U M O W Y  
AU STR IA C K O  - N IEM IECK IEJ.

P łk  Adam  udzie lił spraw ozdaw cy .F iga ro " 

w  W iedn iu  wywiadu, w  k tórym  podkreśla, że 

pew ne gru py narodow ych  soc ja lis tów  austrjac- 

kich są n iezadow olone z um ow y z dnia 11 lip 

ca. N iektórzy z nich upatrują w  um ow ie zdradę 

program u partji narodow ojsoe ja lis tycznej, inni 
zaś u w a ia ją  um owę za błąd taktyczny i chcą 

wykazać, że inogą i bez pom ocy R zeszy nadal 

działać. Uroczystości u lim prsk ie  dały im do 
tego sposobność.

Ubezpieczalnie Społeczne przyjmują Obligac|e 
Pożyczki Inwestycyjnej na pokrycie zaległości
W A R S Z A W A , (Pat). M inisterstwo opiek i spo 

teczucj za tw ierd ziło  w porozum ien iu  z m in ister 
stw em  skarbu decyzje  zakłaou ubezpieczeń spo­
łecznych p rzy jm ow an ia  od p racodaw ców  przez 
len zakład j ubezpieczalnie sfiołcczne oh iigacyj 
3  p rocen tow e j p rem jow ej pożyczk i in w estycy j­
n e j n; poa ryc ie  za leg łych  składek.

O b liga c je  p rze jm ow an e  będą na pok ryc ie  
za ległości, pow stałych  przed dniem  1 stycznia 
1934 r. wTaz z odsetkam i za zw łokę, karam i i 
grzyw nam i w ed ług stanu z dnia 1 lipca 1935 r. 
do kw oty łącznej 5 m uj. zł. po Kursie w yższym  
o 10 procen t od kursu g .e łdow ego  n ie  w yże j 
jednak  ja k  po 85 za sto.

N iea z ie ia  — dnia 2 sierpnia — goJz; 17.30
Transm isja  z X I O lim p jady w  Berlin ie  —  bieg 
na 10.00U m tr. z  udziałem  Józe fa  Noji.

Godz. 21.00 —  Słucliow isko Jana Parandow  
.skiego pł „G ałązka  o liw n a ".

Godz. 22.00 —  Transm isja  ze startu Ku­
charsk iego na 800 m ir (p rzedb ieg), startu sko 
ku w zw yż z udziałem  P ław czyka  i I lo lfm an a , 
oraz w iad om iśę i o lim p ijsk ie  z, Berlina.

Godz. 22.30 —  W iadom ośc i sportow e.

Poniedziałek —  dni,a 3 sierpnia —  godz. 
22.00 —  Transm isja  (z p łyt) przedb iegu  na 100 
m, gdzie  startu je W alasn-w iczów na -—  m iędzy- 
biegu rwueharskii-gi) na 800 m tr oraz ew entua l­
nych  startów naszych zapaśników .

Godz. 22.20 —  W iadom ości olimpijskie.
>«odz. 22.30 —  W iadom ośc i sportowe.

W torek —  dn. 4 sierpnia —  godz. 15.45—
Tran sm .s ja  z X I O liimpjady w R erlin ie  —  b ieg 
na 100 m (fina ł) z udziałem  Stanisławy' W a la s ie  
w iczów n y , oraz rzut dyskiem  (fina ł) Jadw igi 
Wai.sćzwny.

Godz. 17.40 —  1 ransmisju z XI Olim pjady 
w  Berlin ie  —  B ieg na 800 mtr. (fina ł) z u dz ’a 
łem  Kucharskiego.

uodz. 22.00 —  T  ran.smisje i w iad -m ośc i z 
X I O lim p jady w  Berlin ie. W dniu tym  prze 
w idziane są ewentualne transm isje z zapaś- 
n ietwa o raz z przedb iegu  na 5.000 mtr. z u- 
d zia l .m Noji.

Gooz. 22.30 —  W iadom ości sportowe.

•Środa —  dnia 5 sierpnia —  godz. 18.40 
19.10 —  Transm isja  meczu piłka] skiego P o l­
ska —- W ęg ry .

Godz. 22 00 —  T  fan.sm isja i w iadom ości 
z X I O iim p jady

T ego ż  dnia mogą nastąpić- rów n ież sta-ry 
polskich żeg la rzy . 'P o n iew  „ ż  tego dnia odbyw a  
się marsz na 50 kim. w  k tórym  b ierze  udzia ł 
B ieregow o j —  fin a ł te j konkurencji zostania 
‘transm itowany. W  wypadku, gdyby k tó ry  z na­
szych tyczk.irzy wszed ł do  finału — pra .vdo- 
podobn ie  transm itow any zostan ie fina ł te j kort. 
knreneji.

Uodz. 22.30 —  W iadom ośi: sportowe.
Czwartek -dn ia  6 sierpnia —  godz. 16.1#

—- Transm isja  z X I O lim p jady w  Berlin ie  —  
rzu ty Oiszczipem z udziałem  Loka jsk iego  i Tur- 
ezyka.

G odz 22.00 —  W iadom ośc i z X I  O lim p jad y  
■w Rerlin ie, o raz fe ije to n  red. K. M uszałówny pt. 
„P o la cy  w  o lim p ijsk im  konkursie sztuki". P o - 
za tem  będą nadane transm isje (p łyty ) z trój- 
skoku z udzia łem  I.uckhausu i H ofm ana, p rze d  
biegu na 400 mtr z udziałem  B in iakow skiegd ; 
o raz z ewentualnych  startów naszych zapasn i 
ków . strzelców  p iłkarzy , żeglarzy' i  koszy l arzy..

Godz. 22.30 —  W iad om ośc i yportnwc
Piątek —  dnia 7 sierpnia -  godz. 22 00 —  

Transm isje  i w iadom ości z X I O lim p jady w  
Berlin ie. T ran sm is je  z p ly l obe jm ą : szerm ierzy; 
strzelców , fina ł biegu na 5000 m tr z udzia łem  
N iji i d ziesięciobó j z udzia łem  P ław czyka . Te 
go samego dnia zastaną nadane w yw iad y  z kie­
row n ik om 1 ek ip : w ioś larsk ie j, k oszyków k i i
szerm ierczej.

Godz. 22.00 W iadom ośc i o lim p ijsk ie.
Godz. 22.30 —  W iadom ości sportowe.
-sobota —  dn. 8 sierpnia -godz, 22.04 —  

T ransm isje  z p łyt tego dn ia obe jm ą : szerm ierkę  
strzelanie, dzies ięciobó j, b ieg sztafetow y 4x400 
P rzew id u je  się rów niaż star! na*jzftgo kajaka

Godz. 22.20 —  W iadom ośc i a lim pijsk.e.

WALC C E S A R S K ICzarujący muzyczny 
film wiedeński

W  roli gfc Liie Parry , Paul Hoerblger i in. Najcelniejsze utwory muz J. STRAUSSA  

Ponadto artyfil.n O  K T  j f t f  M /  f  M M  A  D  M M
w naturalnymi. kolomch M M  ■ *  ■  m a _ "  * *  "
Rewelacja 1936 roku, nagrodzona pierwszą nagrodą na Wystawie Filmowej w Wenecji. 
W  roli gł. światowej sławy MIRlAM HOKKINS. —  Nie zważając na kolosalne koszty —  
ceny nie podwyższone: balkon na wszystkie seanse 25 gr. Dziś początek O godz. 2-ej

Dziś Dodwójny proqram,

ALARM W NOCYCASINOI „ •
film SENSACYJNO-EROTYCĆNY  

Przejm ujące sceny zabójstwa. Groza sytuacvj. Tem po akcji.

» „M artw y D o m " DOSTOJEWSKIEGO
Produkcji sowieckiej Balkon na wszystkie seanse 25 gr. Dziś początek O godz. 2-ej

H ELIOS i Ostatni
dzień

najnowszy *aniec, 
który zdobywa świat.

Jack  Buchanan i Liii Damita.
2) Film produkcji SOW IECKIEJ  

NAD PR O G R AM : Aktualja. Balkon /5 gr.

JUTRO Niebywałe arcywidowisko 
Światowy rekord pikanterji

i' C A f f S 4 / W O A
PETE HStśURSKIE NOCE

Początek o godz. 4-ej,

N O C N E  M O T Y L E
ŚWIATOWID | a a ;  Liljanka llarvej

„Cesarzowa i iaiC
w ^ n o r l Śpiew! Erotykal Piękna muzyka J. Offenbacha, ifc roli męskiej niezapomniany CHARLES  
u O f  ER . N aa p ogram : ak:ualja Uwaga: sala specjalnie w entylow aną

OGNISK O , Kreat ja artystyczna Elżbiety BergnerMarzące usta
Nad program: Urozm aicone DODATKI DŹW IĘKOW E. Począten o  g. 6-ej -  niedz. i św. o 4-ej pp

M A T O R ra N K  i DOKSZTAŁCAJĄCE
K U R S Y

* » W I E D Z A "
Kraków, ni. PieracJdego Nr. 14,

przygotowując* na usinych lekcjach zbmro- 
wych, oraz w  drodze korespondencji, -sapouio- 
cą przystępnie i wyczerpująco opracowanych  
•kryptów, wskazówek, program ów i tematów, 
przejm ują wpisw na nowy rok szkolny 1936/37 
a a :

1) Kurs matuTyczny gimu
la ) Kurs maturyczuy półroczny.
2) Kurs średni: 5-ta i 6-ta kj. gimn.
3) Kurs niższy z zakresu I i II M l gimn. 

nowego ustroju.
4j Kurs 7 -m,u klas szkoły powszechnej.
U w a g a :  Uczniowie kursów koresponden­

cyjnych otrzymują co miesiąc oprócz całkow i­
tego materjału naukowego, tematy z 6-cin głó­
wnych przedmiotów do opracowania. Nadto  
•bownązkowe kollokw ja łegzamany) badają 3 
razy w  ciągu roku szk. postępy uczniów  
W y k łada ją  aybitne siły fachowe. Opłaty niskie.

WysoKowarlośoowy P O R T L M N D

C E M E N T
wagonowo I aet*llcznie —  poleca firma 
Przedsiębiorstw* Handł. - Przaoyalawa
M.  D E U L L U :
Biuro- Jagiellońska 3—6, teiefon 8-11 

Składy i boczn.: Kijowska 8, tel. 9 99

PAtY
H E n iiA O ID A ^ H

C Z O P K I B iM A M

Y A R IC O IT
■OO-llliYTlA: W KAitłt J

B U D U J I  MATERJALY DOSTARCZY!
„ C E R A M I K A "

W ilno, Tracka 19, tel. 16-35

N ajradykaln iejszy Środek dla cierpiących na najbardziej za­
starzałą i n a jw iększą  PR ZEPU KLIN Ę, gdy nawet operacje i opas­
ki różnvch zagranicznych specjalistów nie pomoaly, oraz wszelkie 
fałszywe wynalazki nie poskutkowały, usuwa jedyny specjalista z dłu­
goletnią praktyką dla cierpiących na rupturę za pomocą m ojego  
opatentowanego bandażu nr. 1209, który przynosi prawdziwą pomoc  

mężczyznom i kobietom. S . KON, W arszaw a, Sosnow a 13. 
Prospekty na żądanie bezpłatnie. Przestrzegam p-zed naśladownic­
twem m ojego środka przez fałszywych specjalistów. Kto zupetnie już 

st-acił nadzieję, znajdzie u mnie prawdziwą pomoc.

GRUŹLICA
P Ł U C

jest nieubłagana i corocznie, nie robiąc różnicy 
dla pici, wieku i stanu pociąga bardzo wiele o- 
fiar. Przy zwalczaniu chorób płucnych, bronchł- 
tu, grypy, uporczywego męczącego kaszlu i t.p. 
stosują pp. Lek. „B A L sA M  T H IO C O LA N — A G E "  
kiory ułatw iając wydzielanie się plwociny, n- 

guwa kaszel.

ilŚ Z M M

B O L A C H  
GŁOWY
fto su j* s ią jtfrttk *

i i  znakiem fabrycznym
W Z C Z G Ł K a

Istnieje od 1843 roku

WILENKIN— T a t a r s k a  20
E  jadalnie, sypialnie i gaol- 

nerowe, kredensy, stoły, 
łóżka I L tl Wykwintne. Mocne. Niedrogo  
—  Nn dogodnych wurunkaclt ' N A  RATY. —  
Posiadam y na składzie m eble wysortowane 

po niskich cenach Nadeszły now ość

P I A N I N A
i FORTEPIANY nowe 
I okazyjne od zl. 160.—  
sprzedaje na dogod ­

nych warunkach 
H. A B E L OW  

Niemiecka 22-19 (front)

Posesja 
500 sążni kw ,
don. i oficyna m urowa  
ne, ogród do sprzeda 
nia. Antoikolska Nr. 17.

Przyjmuję
zamówienia

na wszelkie prace kre­
ślarskie. Ceny dostęp­
ne Ort 11— 4 oprocz 
świąt. Jasna 22— 5.

Sprzedaje się
trzecia rzęsć domu przy 
« I  Mickiewicza 33 a. 
Informacje: Sierakow­
skiego 12 m. 4 w  godz.

od 16 do 18.

Uwadze 
pięknych cań!

Trw ała ondulacja, fa r­
bowanie w łosów  j pe- 
nfkarstwo w  znanym  
z a k ł a d z i e  fryzjer 

skim 3  0  R Y S "  
ul Bakszta Nr. 1.

Adresowaniem
W kaiżidej miejscowości 
zarobisz wiele. Praca  
honorowa. Zgłuszenia- 
Kraków, Skrytka 37

DZIAŁKI
Z I E M I  o  obszarze  
2526 m., 4450 in., 326F 
m. p rzy  uhcach Senator 
sk ie j i B ystrzyck ie j są 
do sprzedania ziem ia 
własna. W ia d o m o ść : 
Ant-okol, ul. Senatorska 

Nr. 9 m. 1.

SPOWODUJ W Y J A Z D U  
-ODSTĘPUJE SIĘ

SKLEP
m a te r ja łów  piśm ien. i 
kosm etyk i (z d ługolet­
n ią  k lijen tt lą ) razem z 
m ieszkaniem . D ow . się 
ul. S łow ack iego  Nr. 22 

(róg N ow ogród zk ie j) 
vis a m  gn.. unlwcrs.

Kucharza
joszukujf pierwszorzę 
a n i  restauracja w  Po ­
jmaniu od 1 . IX. 36 r. 
Zgłoszenia z podauem  
warunków i referencyj 

do „P.AR ' Poznań 
Nr. 31,3

Duży pokój
z oddzielnem wejsc em 
wszelkiemi wygadam  
oraz telefonem do wy 
najęcia, Trocka 11—10

D u  W Y N A - IĘ d A
przy ul. Mickiewicza 
22 a lokal na pierw- 
szem piętrze, składają 
cy się z 4 dużych i 2 
mniejszych pokoi, sys­
tem korytarzowy, lokal 
nadaje się na biuro, na 
siedzibę stowarzyszenia 

i t. p.

DOKTOR
Bfumowicz
Choroby weneryczne, 

sKórne i m oczopłciowe  
Wielka 21, te'. 9-21 

Przyjm. od 9— 1 i 3— 7  
Niedziela 9— l

DOKT0B

Zaurmait
choroby w ta c ry c u t ,

• korno i m oczop łc iow o  
Szopena 1, fel. 21-74
Pnyjni. od 12—2 i 4 6

AJKD&ZEKJKA

Smialitwska
ul. Wielką H W
(vis-a-vis poczly) 

tdmże gabinet Kosmet. 
usuwd zmarszczki, bro­
dawki. kurza/Ki i wqqry

A K L S Z E d i. *

M. Brzezina
masaż 'eczrilczy 

i elektryzacje 
Zwierzyniec, T. Zana. 

ra  lewo Gedyminowskąi 
ul. Grodzka 27

Mar ja
Laknero^it

Przyjmuje od 9 1, do 7 w, 
ul. 1. Jasińskiego 5 —  i®
róo O fiarre j (ob. Sąaut

M I E S Z K A N I E

5-pokojowe z wy*goda­
mi, suche i ciepłe dc 
wynajęcia od zaraz.

Pańska 4 m. 3.

M I E S Z K A  N I E
4-.pokojowe ze wszyst 
k iem i w ygodam i ,wa 
łer,łazienka ; oo wyna 
jęcia. P lac  M etropol. 
ta lny 3, naprzeciw  mo 

stu Zarzecznego.

DworeK
poioiony nad jeriorenz 
ktiadizkrł, na wvsofcin 
brzegu w  eosnowyn  
Jesie, przejm uje letni- 
ków  od 1 sierpnia. Ka 
iaki, łódka, rybołów - 
trtwo, grzybobianie. Ad  
jea Miadzioi, Firko.

Zginął pies
buldog, koloru szaro- 

br"*izowego z napisem  
aa obroży „własność U r  
niaia ul. Kościuszki 19‘ 
Proszę uczciwego zna­
lazcę o odprowadzenie

za w ynagrodzeniem .
Przywłaszczenie oędzie 

ścigaii i sądownie.
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